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ROK III 


Janina i Konica w rekach wojsk demokratycznych. Mimo po-| 
mocy USA dla faszystów — powsianie przybiera na síle 


LONDYN PAP. — Jak wynika z in- 
formacji napływających ż Aten, powstań 
cy greccy, którzy umocnili sie ua wyży- 
nie Grammes, zagrażają kilku dużym 
miastom w północnej 1 zachodniej Ma- 
cedonii min. Flarinie, Amintelen į Greve 
nie. Rząd grecki, pragnąc Ssparaliżować 
akcie powstańców. rozpoczał w dniu 
dzisiejszym, jak donosza z Salonik, za- 
kroiona na wysok» skalę 
której bierze udział 
lotnicze. 

Powstańcy rozwijają również  oży- 
wioną działalność w Beocii Rumelii. w 
okolicach Lamii, Arachowa i Del. Ope- 
racje powstańców maią na celu odciąg- 
mecie oddziałów rzędowych. działają | nna 
cych na północy, od tych okręgów. 

W Grecii środkowej oddziały party- 
zaiickie usiłują Sio przedostać w okolice 
Helikonu 1 Parnas 

BELGRAD PAP. — Z Aten donoszą © 
zaciekłych wlakach między Janina i Ko- 
nicą. która znajduję się już całkowicie 
w rekach partyzantów. 

"Ze względu na krytyczną sytuację — 
„zad ateński zmuszony był powołać pod 
broń dwa dalsze roczniki. 

LONDYN (obst wł.) — Z Nowego Jor 
ku donoszą, jź na wczorajszym posie- 
dzeniu Rady Bezpieczeństwa delegat ra 
dziecki Gromyko wygłosi dłuższe prze- 
mówienie w odpowiedzi na stanowisko 
delegata amerykańskiego Johnsona w 
sprawie Grecii. Gromyko stwierdził, iż 
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ROKU. 


K SOBOTA, 


sytuacja w Grecji jest bardzo poważna ļ nej i politycznej w Grecji, wtrącają się 
i staje sie z każdym dniem poważnięjsza.| do wewnetrznych Spraw tego kraju i 
Większość naredu greckiego nie chce o- | posyiaja coraz wiecej broni i sprzetu 
becnego rządu monarchistycznego. w | wojennego. Zwiększenie amerykańskich 
zwiozky z czym ua całym okSzarze kras dostaw broni — oświadczył — oznacza 
lu trwaja denionstracie i walki. nic ianego. tviko zwiększenie niebezpie- 

Dalej Gromyko oskarżył Stany Zjed-| czeństwa, zagrażalącego  demokratoni 
MocZONE, iż dażą do władzy ekońomicz-! greckim, 
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Zwycięstwo komunistów szwedzkich 


SZTOKHOLM PAP. — W wyborach „2 Na skułek tego wszystkiech 38 delega- 


kongres związku metałowców w Sztokhwl-| tów ze Szłokholmu wysuniętych będzie z ił- 
mie odnieśli zwycięstwo komuniści uzyskau-| sty komunistycznej. 
jat a 1:100 p ita Włosów więcej więcej od socjałdemokra- —— 


Piesi bez słów 


ami mak 


Ostra krytyka polityki Ramadiera 


na dorocznym Kongresie irancuskiej partii socjalistyczne| 


PARYŻ PAP. — W ostatniej chwili doj nie takich osób, co do których 


l | nie maf pien püštanowienie, przewidniące kwa- 
noszą. że w Lłonie nastąpiło otwarcie watpliwosci, że będa sie 


stosować dol liikowaną większość dwie trzecie par- 


kongresa SFIO, i uchwał i instrukcyj władz naczelnych | lamentu algierskiego, w sprawach finan- 
Już na Pierwszym posiedzeniu wielu | partii, sOowych. 
mówców krytykowało polityke Ramadie Poruszono również śpruwe prajektu Dalszym przedmiotem ataku jest sped 


ra. Zamicano m. in, Ramadierowi i mi- | statutu dla Algier Krytykowano Rama | wa Viętnamu. Podkreśla sir, Że koSZtO: 
mistiurom socjalistycznym. że mie respek-| diera za to; że w Sbrawie tęj póczymiłj | wna wojna. prowadzona pod 'auspiciam: 
tują uchwał partyjnych ti nie realizujs | znaczne ustępstwa na rzecz MRP.: wpro | socjalistycznego ministra Mouteta do- 
linii politycznej SFIO. | wadził bowiem dwa odrębne kolegia wy | prowadziły do fiaska. 
Podkreślono konieczność dojpuszcze- | borcze Francuzów i Arabów. Nadto za- W odpowiedzi na krytyczne ptzemó 
nia ną odpowiedzialne stanowiska jèdy-! wiera projekt Ramadlera w sprawie Al-| wienia — sekreiórz generalny Guy Mel 
iet przyznał w pewnych Sprawach racie 
woódzycjiosistom j usiłował wytłuwaczyć 
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| 3 przyczyny, które pchneły francuska par 
tię'socjalistyczną na droge zbliżenia do 
i; ; prawicy. ' 


Niema żadnej potrzeby 
NOWY JORK (PAP): Prezydent 
Truman oświadczył. wczoraj: na- konfe- 
reńcji prasowej w Białym Domu, że 
w chwili obecnej nic nie wskazuje na 
konieczność zwołania specjalnej sesji 
kongresu, który jak wiadomo zbierze 
się dopiero w styczniu 1948 r. 

Prezydent powiedział również, że 
nie może określić roztniaru pomocy, ja 
kiej Europa może się spodziewać na 
podstawie pilanu Marshalla, 

Truman odmówił wszelkich komen- 
tarzy odnośnie kryzysu gospodarczego 
w* Wielkiej Brytanii: 

Oświadczenie: prezydenta Trumana, 
że nie widzi potrzeby zwołania specjal- 
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Holandia nadal atakuje 


MOSKWA. (obst:- wł:): - Komunikat 
sztabu armi indonezyjskiej donos iż 
w oktesie od 8 de 11 sierpnia Hoien- 
drzy naruszyli rozkaz o  przerwanin 
działań wojennych 252 razy: Oddziały 
holeriderskie posuwają się naprzód we 
wschodniej i zachodniej części Jawy: 
Lotnictwo holenderskie dokoriało 8 na- 
lotów na miasta: 

Ponadto Holendrzy ostrzeliw: ją og- 
niem artyleryjskim z okrętów miasta 
nadbrzeżne: 

Jak donosi korespondent „United 
Pres“ podczas lotu na samolocie nad 
zachodnią Jawą stwierdził, iz Holen- 
drzy „zajęli Farut i Faksimalaj. Zaję- 
cie tych dwóch i 6 innych miast nasią- 
piło pó wydaniu rozkazu o przerwaniu 
działań wojeńnvch: 


i 7 z U Następnie Guv Mollet przedstawił spré 
zwoływania kongresu idla ustalenia pomocy Eu spie POS CE 


: £ Paa: nych SFIO. Postawiono wniosćk o m 
nej sesji kongresu: Przyjęte zostałojnie ma już żadnych szans na przyspie - dzielenie Molietowi Łow. ati 
przez członków delegacji brytyjskiej | szenie realizacji planu Marshalla  lub| Solutorinm*. 
z dużym rozczarowaniem. Obecnie —)| jakąkolwiek „specjalna“ 


zdaniem obserwatorów. politycznych -= [dia państw Europy: 


) raluego ah- 
Wniosek. ten został przyic- 
pomoc USA | 1V..vikszością. 3068 mandatów przeciw- 

ko, L110.. przy czyým 'delezaci, repiezet- 
tuiący 606 mandatów wstrzymali się gd 
- głosowania. 


PARYŻ (obs. wE) — Sekretarz ge; 1€- 
ralny francuskiej partii Socjalistycznej 
Gity Mole udzielił wywiadu dziennika- 
rzowi. czeskiemu. któremu oświadczył: 
iż partia socjalistyczna, -dochowując wier 
uości uchwale zeszłorocznego kongresi. 
daży do współpracy z partia komunisty- 
cZną, 

Mollet oświadczyt również, iż możli 
we jest połaczenie obu partii bod warun 

iem zachowanią zasady pełnej demo 
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WSPÓLNE NARADY 

| GOSPODARCZE 

aktywa ŚL i PPR w woj, łódzkim 
| 
| 
f 


Zarzad Wojewódzki S. L. oraz Ko 
mitet Woiewádzki PPR w Lodzi po 
daje do wiadomości iż dnia 17.8.47 
roku © godz. 10-ej rana odbęda sie 
NARADY GOSPODARCZE AKTY- 
WII WIEJSKIEGO CZŁONKÓW S. 
= L, i PPR. z udziałem nrzedstawicie- 
li władz wojewódzkich w naste puja- 
cych powiatach: KOŃSKIE, KUTNO, 
FFCZYCA. RAWA MAZOW. 

Zarząd Wojewódzki 

IE Stromnietwa Ludowego. . 

Komitet Waiewódzki 

PA Polstiei Partii Robotniczej. 


Wuj Sam pomaga Eur amg 
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Współpraca sztabu WiNu z bandami uk 


|KRAKÓW PAP, Czwarty dzień przewodu 
padowego wypełniły zeznania 
Strzałkowskiego, 

Z zeznań tych wynika, że kiedy osk. Strzał- 
kowski wyjeżdżał w sprawie reorqanizowania 
siatki wywiadowczej obszaru północnego, ob: 
sługa kontaktów i łączności przeszła 
Kota i Ralskiego Eugeniusza. 

Wraca również sprawa funduszów, jakie osk 
otrzymał 
) Prok.: Jakie dolacje pieniężne 
dla wywiadn otrzymał oskarzony? 

Osk: W Jisiopadzie otrzymałem 
kolczyckiego 4.000 dolarów, 
1946 r. 500 dolarów. 

Oskarżony w swych wypowiedziach 
wminiejszyć”ciężat zarzutu szpiegostwa. 

Prok.: W aktach sprawy źnajduje się instruk- 
cja wywiadowcza, Czym oskarżony wylluma- 
czy, że specjalny dział instrukcji zaleca zbiera- 
nie informacji o Wojsku Polskim i Rosji Ra- 
Uzieckież 

Oskarżony usiłuje przekonać sąd, że wywiad 
łego byt politycznym, ale że na skutek starych 
nawyków znajdowały się w moldankach rów- 
mtp? wiadomości z dziedziny wojskowej. 

%yok.: Kiedy i przez kogo instrukcja została 

pdana? 

Osk.: Luty, marzec 1946 r. przez WIN. 

Pok.: Na samym wstępie instrukcja poleca 
zbioranie materiałów o koncentracjach- wojsk, 
moebiłzacjach itd. Mowa jest również o tym, 
że jeżeli pewne zarządzenia władz państwo- 
wych wymagają akcji odwetowej należy mate- 
riały tego rodzaju przesyłać najkrótszą droga. 
© jaki odwet tu chodzif 

Osk.: Thumaczy, źe słowo „odwet chwilowo 
było pozbawione treści. 

Prok.: Chwilowo słow dwèt było pożbawio 
ne znaczenia. a w przyszłożei mogło mieć zna- 
czenie? 

Osk.: Tak, 

Prk. Czy oskarżony i kierownictwo wywia- 
du miało świadomość, ża szereg zagadnień rož- 
pracowanych przez wywiad stanowiło tajemni- 
ca państwową lub wojskową? 

Osk: Przyznaję, Że zdawałem sobie z tego 
sprawą. 

Prak.: W Instrukcji mówi sie również o „roz- 
pracowywania” personalnych władz państwo- 
wych, Co to znaczy? 

Osk: (Dlugo nie może znaleźć odpowiedzi 
wieszcie mówił to znaczy zidentyfikować prze 
szłość 1 działalność polityczną określonych 
osób, 

Prok.: A informacje takie, jak, gdzie kto mie 
szka, dokad wychodzą okna sypialni — tet 
wchodzą w ten zakres? 

Osk.: miiczy. 

Prokurator przedstawia również szereg elabo- 
ratów z dziedziny wywiadu polityczńego (2 pa 
daniem sdrese działaczy mpolftycznych) I go- 
spodarczego m, in, w sprawozdaniu l 
n znalazły się odpisy raportów władz bez: | 
pieczeństwa o walce z handami UPA. 

"Prok... Czy osk, był świadofit tego, Że matė- 
zlaty te rozszyfrowują działalność 
pieczeństwa w walce z bandami? 

Osk.; Świadom byłem teqo. 

W sprawozdaniach tych mówi się także o 
„tym, że w pewnym. przedstawicjelstwie gfyplo- 
,matycznym mówiono o wyhuchi wojny faja 
1ej|za 3 miesiące! i radzono tym, którzy Mogą, 
KO tychmiast wyjażdźać z Polski. Sygnalizowatć 
kak eż, że władze bezpieczeństwa literóśni7 
się soobą niejakiego Radomsxiego, agènt oh- 
1 6 wywiadu. 

rokurator pyta dla kogo Se było ostrzeże- 
nie? 

Gsk.: (z ledwie dostrzeqalnym 
Gta Radomskiego. 

© Prokurator zadajs nasiępnie 
;pr ejście na pracę inspiracy jną 
ine charakteru sprawozdań? 

Osk.; Ocena nastrojów, jaką dawały sprawo* 
gadania była podstawą do inspiracji, 

Prozurator"ne potwierdzemie tej tezy adczy= 
iłaje prowokacyjue wersje a zajściach antyse- 
walckich, jakłe kolporiowały sprawozdania dli 
eelów inspiracyjnych. 

Osk. Strzałkowski przyznaje, Że stosowano 
prowokacje dla oslągnięcia celów. inspiracji í 
dodaje „wskazuje na lo środawisko, z jakiego 
*mformacja płynęła". p 

Po kilku dalszych pytaniach na temat pracy 
wywiadowczej, prokurator wnosi o zarządzenie 
tajnej rozprawy ze względu na bezpieczeństwo 
państwa. 

Po wznowieniu jawności rozprawy prokura- 
tor powsócił do technicznych szczegółów pra- 
cy i rozdziału kompetencji w binrze sfudiów. 
W swych odpowiedziach osk. wyjaśnia, że Kot 

rowadził dział polilyczno-społeczny, Eugeniusz 
alski zos dział gospodarczy, do nich też nale- 
£ały sprawy konioktów ( łączności. Sam osk. 
gpracował wytyczne prac wywiadu, Sprawozda= 
mis biura studiów sporządzano w Ośmiu edzem 
piatzach z których 4 szły do Niejokolczyckie- 
go, 1 do komórki propagandowej (osk, Langer) 
1 Go komórki tycznej (osk. Karczmarczyk) 
Y de archiwum. f egzemplarz osk. zatrzymywał 
dlo siebie. 

rok: Wynika z lego, że sieć wywiadu by- 
łe zw na z komórką polityczną sk. Karcz- 
marczyka i komórką propaqandową osk. Lan- 
pera? 

Osk.; Tak. 

Oskarżony Strzałkowski opowiada 


oskarżonego 


ną osk, 
dla siebie i 


od Niepo- 
z6ś w czerwcu 


usiłuje 


nśmiechem) 


czy 
na 


pytania, 
wpłyjteło 


dalej „aja 


pytanie prokuratora o sposobach: działalności 


miesłęcz. ! 


włddź Bez- | 


,słał obecnie zlamany przez 


wywiadowczej 1 Inspiracyjnej na terenie stron 
nictw politycznych. 

Piok:: O stosunku WIN do PSL była mowa 
wczoraj. Nie będziemy powracać do tej sprawy 
Jak wygląda technika wywiadu f inspiracji w 
odniesieniu do inych stronnictw? 

Osk.: W stosunku do PPR oddziaływanie hez 
pośrednie byłu żadne, Zadanią nasze polegały 
na zbierania informacji przez „wtyczki”. Da 
WRN stosunek nasz był pozytywny. Do lewicy 
w kierunku rozłużnienia współpracy z PPR co 
do SI i 5D, był to stosunek podobny jak do 
PPR. 

Z kolei prok. przechodzi do wyjaśnienia sto 
sunków łączących WIN z bandami ukraińskimi. 

Proktrałor odczytuje interesującą Kores- 
poadencję między przywódcą bandy UPA 
Krymskim 1 przedstawicielem WIN majorem 
Antetkim. Pizywódea UPA Krymski omawia 
sprawę spotkania z przedstawicielem WIN, 
sprawę konspiracji i: pełnomocnictw, List swój 
kończy słowami: „Dziękuję zu życzliwość, — 
przesyłam szczere pozdrawienia”, 

Odpowiedź  Anteckiego 
do „Wielmożhego pana Krymskiego, kòmen- 
danta ukraińskich powsluńców". Fragment 
pisma Anteckiego brzmi dosłownie: „W spra- 
wie nawiązania łączności z punem nie użyto 
pośrednictwa tamiejszej jednostki terenowej, 
uważając, że rodzaj sprawy wymaga do cza: 
su bezwzyłędnej póuiności I wyeliminowania 
wszelkich niedyskrecj. Dla rozproszenia è- 
wentuainych obaw proponuję: panowie ze- 
chcecie wyznaczyć miejsce i lermin spółkania 
możliwie blisko Przemyśla, Miejsce spotka- 
nia może być przez panów ubezpieczone w do 


adresowana jest 


Czwarty dzteń procesu „szły fkomtraoli** 


a dolary sprzedawali własny naród 


raińskich morderców 


ny przy spotkaniu, Proszę o podanie odpowie 
dzi, drogi dojścia, haseł | ewent. wzajemnych 
znaków rozpoznawczych. Zechce pan przy- 
jać, panie komendencie, wyrazy należnego 
szacunku. Delegat specjalny — Antecki ma- 
jor. . 

Proks Czy osk, zna Anleckiego? 

Osk. Tak, To był członek naszej siatki. 

Prok.: Czy. kontakty z UPA nawiązywane 
były w porozumieniu ze sztabem? 

Osk.: Tak. Na jego wyreżne polecenie, 

Prok.: Co oznacza «zwrot Antleckiego, że 
ufódzuj sprawy wymaga do czasu szczególnej 
dyskrecji 2 4 


Osk.: Chodziło o nawiązanie kontaktu z 
UPA, Zdaję sobie sprawę, że sara fakt nawią- 
zanie łączności z UPA. zawierał w sobie za- 
rodek pewnej solidarności, która w przysz- 
łości mogła się przerodzić we współdziałanie. 

Prok: Czy usiłowanie, nawiązania stosun- 


ków z UPA odbyło się za zgodą Niepokol- 
czyckiego? 
Osk.: Na jego polecenie. ~ 
Prok: Czy wiadomo oskarżonemu, że 


Krymski w jednym ze swoich listów mówił, iż 
bierze na siebie zagwarantowanie bezpieczeń 
stwa spotkania, tak jak gwarantowane było 
bezpieczeństwo, kiedy „nasze strony nieraz 
się już stykały”? 

Osk.: Antecki nie miał kontaktów z UPA, 
ale miał już nici nawiązane. 

Prok: Na jakiej płaszczyźnie mogło dojść 
do tego rodzaju porozumienia WIN z UPA? 

Osk.: Na piaszczyźnie walki z demokracją 
polską i Zwiazkiem Radzieckim. Innej niema, 

Prok Czy cała działalność siatki wywia- 
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Maz marqginerte 
Faszystowskie Zbrodnie 


Amerykańska agencja prasowa „Associated 
Press” podaje, że w m.Brunswik (stan Gear: 
gia) naczelnik miejscowego więzienia, nieja- 
ki Worsey, dokonał po pijanemu potwornej 
zbrodni na kalkunastu więźniach-Murzynach, 
Zgromadziwszy ich na podwórzu więziennym, 
Worsey oświadczył, iż zamierza zastrzelić Mu- 
rzyna Bella | kazał mu wyjść z szeregi. Gdy 
Beil sprzeciwił się, Worsey wystrzelił i zranił 
go, a następnie rozkazał straźnikóm więzien- 
nym otworzyć ogień na bezbronnych więź- 
niów. W rezultacie, 7 Murzynów zostało za- 
bitych, zaś sześciu ciężko rannych. Prezes 
miejscowego qgddziału „Tow. Ochrony Ludno* 
ści Kolurowej” oświadczył dziennikarzom, że 
mord popełniony na Murzynach w Brunswik 
ma charakter „premedytowanej rzezi”. Wia- 
dze Towarzystwa zwróciły się natychmiast do 
ministra sprawiedliwości z żądaniem przepro* 
wadzenia śledztwa w tej ponurej sprawie. 

W potężnych, bogatych I — demokratycz- 
nycit Stanach Zjednoczonych dzieją się jednak 
rzeczy, których „nie pwstydziliby sig" nawet... 
hilerowcy. Oczywiście, nie uogólniamy ta- 
kich wypadków, jak owa rzeź Murzynów» 
więżniów, przeciwnie — stwierdzamy 7 satys= 
fakcją, że budeą one żywy i zdrowy protest 
ze strony naprawdę postępowej części spoie- 
czeństwa amerykańskiego, ze strony tych, ìla 
których jednaką cenę mają krew i łzy i bia- 
łego i czarnego człowieka. 

Ale mimo to, rejestr wystąpień terorystycz= 
nych przeciwko łudności murzyńskiej, zwłasz- 
cza w stanach południowych, jest wciąż jesze 
cze bardzo obfity i nie można, niestety, po* 
wiedzieć, by oficjalna sprawiedliwość amery» 
kańska była wobec sprawców rasistowskich 
zbrodni dość surowa i bezwzględna. Bardzo 
wielu Murzynów zapłaciło już życiem za prós 
bę zamachu na białego człowieka. Nie sły- 
chać jednak, by kiedykolwiek biały zbrodniarz 
ukarany został śmiercię za zabójstwo Murzy” 


walny. sposób łak cö do iłoścł ludzi, jak I u:| dowczej również miała 2a cel walkę z Polsku] na. Te dyskryminacje muszą wywoływać ka- 
zbrojenia, Uprawnienia | zakres pełnomoc-| Demokratyczna I Związkiem Radzieckim? mentarze, mało pochlebne dla „wielkiej de- 
niciw naszych delegatów zostanie wyjaśnio- Osk.: Tak jest, mokracji” U.S.A. B. D. 


Anglicy winni opuścić Egipt 


Rada Bezpieczeństwa może nakazać ewakuacię wojsk brytyjskich 


NOWY JORK PAP. Na środowym 
wieczornym posiedzeniu Rady Bezpie- 
czeństwa ONZ, delgat brytyjski Alexan 
der Cadogan rozpoczął dyskusję, pole- 
mizując ze skargą egipskiego Nokrashi 
Paszy. 

Na posiedzeniu również. zabrał głos 
delegat Polski Suchy. Mówca zwrócił u- 


wagę na ło, że skarga Egiptu zmierza 
do utworzenia takich warunków, w któ 
rych naród egipski mógłby realizować 
swe aspiracje narodowe, Delegat polski 
podkreślił, że pobyt wojsk brytyjskich w 
Egipcie jest sprzeczny z Kartą Narodów 
Zjednoczonych i z uchwałą generalnego 
zgromadzenia ONZ. Rada Bezpieczeń- 


NE NAS 


Bezstronny głos o Pojsce 


„Daily Telegraph" zamieścił w jednym z| poziom przedwojenny, Dokonywuje ona obec-|pozy Herman Piaster, 
ostatnich numerów artykuł swego specjalne- j nie największego w historii 


yo wysłannika w Polsce. *isze on między in- 
nymi: = 

„Wegieł polski napływa dzisiaj do zgład- 
niałych tabryk europejskich w Hości 20 milio- 
nów ton rocznie, W 1949 roku Polska będzie 
eksportować rocznie 35 milionów ton. Węgiel 
polski jest podstawa rewolucji przemysłowej 
we Wschodniej Europie, Stało się to możliwe 
dzięki temu, że Polska i jej sasłedzi po raz 
pierwszy w historii maja rzady prawdziwie dē- 
riokiatyczne fa właśnie wpływa na läkt — 
podkreśla Kartun == żę Polska obecnie przo- 
duje wśród tych krajów europejskich, które 
potradiły się uwolnić od niezdrowe 
od Stanów Zjednoczonych. Podczas gdy Wieł- 
ka Brytania ugina ale pod uciskiem ostrego 
kryzysu ekonomicznego, a inne kraje Europy 
Zachodniej znajduja się pod ciężarem proble: 
ów poliłyczno + gospodarczych, Palska za: 
kasala rękawy i zabrała sie da roboty, Ma o- 
na do zrobienia o wiełe więcej, aniżeli Kraje 
zachodnie I przy użyciu ó wiele mniejszych 
środków. 

Polsce odmówiono kredyty  dolarowego. 
Brak jej maszyn i natzodzi do odbudowy. Trzy 
tygodnie temu Polska wyprodukowała swoje 
pierwsze 12 Iraklorów. Wszystko jest prze” 
ciwko narodowi polskiemu, a jednak naród 
ten zrobił tak wielki postęp, Że w parównaniu 
z nim Zachodnia Europa zaczyna wygladać jak 
pułsider, = 

Polska zmienia gospodarcza'i polityczną ma- 
pę Kuropy. Kledy Polska rządzona była przez 
pułkowników, w niemal feudalnym zacolaniu, 
była opinowana przez przemysł niemiecki, a 
co, załem idzie i przez niemiecką politykę. Ten 
system, slosowany przez Niemców we. Wscho- 
dniej Europie I na Bałkanach, kłóry był jedna 
m podstaw tch błyskawicznych zwycięstw, Yo- 
polskich qórni- 
Ków, Górnicy ci, podobnie jak*każdy w tym 
ktaju, pracują „według planu, 

Polska pragnie w ciagu trzech lat podnieść 


zależności 


standard życiowy pracującej ludności ponad 


dzieło odbudo- 
wy”, 

Następnie Kartun zajmuje się zagadnie- 
niem inicjatywy prywatnej w Polsce, która 
jest — jak podkreśla — popierana przez rząd, 
jako poważny wkład do ogólno:narodowcego 
wysilku — Dalej rozpaliuje on ponownie za- 
qadnienie górników polskich, zwracając uwd- 
ge, że znajdują się oni pod specjalną opieką 
rzadu, „Górnicy — pisze on — podobnie jak 
wszyscy robołnicy w Polsce, biorą czynny U- 
dział w planowaniu produkcji. Robotnicy pol- 
scy w pęłni oceniają wysiłek rządu, który cie- 
szy się ich calkowitym zaufaniem, oraz rozu- 
mieja, jak wspaniałą przyszłość mu Polska 
przed sobą, Dzięki lemu wkładają oni òl- 
brzymi wysiłek w swują pracę". 

Przechodząc do zagadnienia 
kanych, kórespondent pisze: 

„Przyszłość przemysłowa Polski, jak rów- 
nież niezałeżność palilyczna 1 ckonomiczna 
Pałski t jej sąsiudów opiera się w dużej mie- 
rże na Ziemiach Zuchodnich. Zamieszkuje je 
obecnie 5 millionów Polaków. Podczas całej 
podróży nie widziałem ani jednego poia, któ- 
re nie byłoby uprawlone. Gdy Beyvin wygłosił 
w swoim czasie przemówienie, wzbudzajace 
wałpłiwości co da przydzielania Polsce na sid- 
łe nowych ziem, Zachodnia Polska odpowie- 
działa na to w dwojaki sposób: pozosiai nu 
tych lerenach Niemcy mówili każdemu, że 
Anglia wkrótce zwróci Śląsk Rzeszy Niemiec- 


Ziem Odzys- 


stwa jest uprawniona do wydania nakas 
zu wycofania tych wojsk. 

Jeśli chodzi o problem Sudanu, dele- 
gat polski oświadczył, że zagadnienie to 
należy dokładnie przestudiować. Polska 
nie może w obecnym stanie rzeczy 
przedstawić jeszcze żadnego gotowega 
rozwiązania sprawy Sudanu. 

Po przemówieniu delegata Polski Ra- 
da Bezpieczeństwa odroczyła debaty do 


wtorku 19 bm. 
a PE WEWN, 


$kazanie lekarzy SSowców 


BERBIN PAP, W dniu 14 bm. zapadł 
wyrok w twzącym się w Dachau (ame- 
rykańska strefa okupacyjna) procesie 
przeciwko 81 lekarzom i strażnikom 
obozu konceniracyjnego w Buchenwal- 
dzie. 

22 oskarżonych m. in. komendant o- 
lekarz naczelny 
Friedrich Wilhelm oraz zarządzający 
obozem Heinrich Hackhamm — skaza», 
inych zostało na karę Śmierci. 5 oskar= 
żonych otrzymało wyrok dożywotniego 
więzienia. Wśród nich znajduje się Ilse 
Koch, żona b, komendanta obozu, która 
posiadała abażury ze skóry więźniów 
oraz książę de Waldeck, były generał 55 
członek niemieckiej rodziny panującej. 

Pozostali podsądni skazani zostali ną 
karę więzienia od 10 do 20 lat. > 


Potworny wyczyn 


Czang-kaj-szeka 

MOSKWA (PAP): Jak donosi agencja 
Tass, wychodzący w Hong- kong dzien 
nik „Chuan - sjan - bao* — powołując 
się na źródla zbliżone do tajnej policji 
w Czang - Czau komunikuje, że więk- 
szość studentów uniwersytetu areszto- 
wanych przez władze zostało zamorda 
wanych: Naoczny Świadek opowiada, 
że studentów tych wrzucono do głębo- 
kiego stawu, gdzie utonęli: Staw oto- 
czono drutem, aby uniemożliwić ofia» 


kiej, Polacy odpowiedzieli na ta pracą w nie-l rogi ratunek: 


dzielę bez dodatkowej zapłaty. Ale Folucy 
wiedza, co rozumieją również w skrylości 
Niemcy, że nie wystarczy przemówienie Bevi- 
nu, aby zmienić nowe granice Polski. Nowa 
gospodarka polska, oparia na niezależności 
przemysłowej, związana jest w dużym stopniu 
z zasobami Ziem Zachodnich. Polacy nie wie- 
rzą — zaznocza korespondent aby Bevin 
mógł poważnie myśleć o rewizji granic, gdyż 
dzięki tym nowym granicom, właśnie Anqgiia 
otrzyma obecnie węgiel i inne lowary z Pol- 
ski". 


= . LJ a 
Pariasi żądają praw 

MOSKWA, (obsł. wł.). — Z Delhi donoszą. 
iż przewodniczący Ogólnoindyjskiej Federa- 
cji Niżnyen Kast, tzw. „nietykalnych” (parim 
sów) oświadczył, że federacja nie weźmie 
udziału w obchodzie „dnia niepodleglośc?”, 
„Nietłykalni” — oświadczył on — nie otrzy- 
mai! żodnych praw w związku z niepodlogłof 
cią Indii. 


Trzec 


aamne 


sti 


Dalsza likwidacja powojennych anomalii 


Ogłoszona kilka dni temu amnestia towa- 
rowa jest uzupełnieniem i logiczną konsek- 
wencją uchwalonej przed tygodniami amnestii 
kapitałowej. Idzie o to, że ta część kupiec- 
twa polskiego, która bała się i nie chciała 
ujawnić źródeł posiadania swych wielkich ka- 
pitałów powojennych, bała się również i nie 
chciała ujawnić źródeł posiadania wielu ze 
swych towarów z okresu okupacji Trzeba 
więc było zrobić jeszcze jąden krok naprzód na 
drodze do unormowania stosunków między 
państwem a sektorem prywatnym: po siwo- 
rzeniu warunków prawnych dla legalnego 
wyciągnięcia kapitałów ze schowków, trzeba 
było również stworzyć warunki prawne dla 
legalnego wydobycia towarów spod lady. 

Tak narodziła się' ustawa 'o amnestii to- 
warowej. 

Ustawa określa zasady, według których 
mają być uregulowane sprawy pozostałych je- 
szcze u niektórych kupców remanentów po- 
niemieckich, oraz towarów, co do których ku- 
piec nie może wykazać się rachunkami, gdyż 
przeważnie pochodzą one z wątpliwych źródeł, 

W porozumieniu z przedstawicielami ku- 
piectwa polskiego, Ministerstwo Przemysłu i 
Handlu ustalilo listę towarów objetych amne- 
stią, Lista ta wyszczególnia szereg wyrobów 
chemicznych, qumowych, instalację elektrycz- 
ną, szkła optyczne, instrumenty lekarskie i 
dentystyczne itd, 

Z amnestii towarowej można korzystać do 
15 września. Do tego czasu kupcy, którzy 
pragną ujawnić swe remanenty, powinni spo- 
rządzić odpowiedni wykaz i przesłać go Iz- 
bie Przemysłowo - Handlowej, Cena na uja- 
wnione towary zostanie ustalona w drodze 
porozumienia Izby Przemysłowo - Handlowej 
t odpowiednim zrzeszeniem branżowym ku- 
piectwa polskiego, 

Amnestia towarowa — to jeszcze jeden 
krok ze strony rządu, uczyniony po to, by 
dopomóc kupiectwu polskiemu wysupłać się 
z powojennej gmatwaniny i anomalii i ulżyć 
mu — przyznajemy — w ciężkim procesie mo- 
ralnego i społecznego przeorientowania się i 
dostosowania się do obecnej rzeczywistości. 

Amnestie towarową charakteryzuje ta sa- 
ma myśl, która cechuje amnestię kapitałową 
| amnestię dla podziemia reakcyjnego. Nie 


W myśl uchwał ostatniej wspólnej narody 
aktywu PPS i PPR w Łodzi, odbywają się o. 
becnie terenowe zebrania członków PPR i PPS, 
Pierwsza Wspólna konferencja. przypadła w 
Wimie. Zarówno referaty, jak 1 dyskusja 
świadczą 0 tym, że wspólne zebrania stają 
się zwolna swego rodzaju parlamentem ro- 
botniczym, na którym najbardziej uświadomio 
na część załogi obraduje nad ważnymt i is- 
totnymi sprawami fabryki, 
faktycznie wszystkich robotników i pracownf- 
ków terenu. Jałowe ! małoważne spory zani- 
kaja. Na tch miejsce towarzysze — zarówno 
r PPR jak i z PPS — stopniowo próbują — 
stawiać zagadnienia partyjne, tyczące cię 0- 
du organizacji — jak czystość szeregów, róż* 
nice tdeologiczne, sprawy codziennej prak- 
jycznej pracy. 4 

W wyczerpującym referacie tow. Zawieja, 
przedstawiciel WKPPS, wiele miejsca poświę- 
sił sprawie oczyszczenia szeregów pariyj- 
nych od elementów szkodliwych, wrogich i 
obcych fdel socjolistycznej. Wzywał towa- 
rzyszy obu partii do czujności, gdyż elemen- 
ty te są poważną przeszkodą w budownic- 
twie Polski Ludowej. 

Tow. Baranowski — referent PPR w cie- 
kawym i treściwym referacie uzupełnił wy- 
wody tow. Zawieji, kończąc wnioskiem, żs z 
własnego doświadczenia wiemy, iż w toku 
pracy í współpracy znika wszystko, to, co 
dzieli, u zostaje wspólna tdea, która łączy i 
do której obie marksistowskie partie dążą — 
socjalłzm, A 

Wokół tych dwóch referatów rozwinęła stę 
dyskusja, ale już w nowym charakterze. Tow. 
Brodzki, dyrektor naczelny zakładów ilustru- 
je cyframi, w jakim stopniu poprawił sle stan 
produkcji na kilku oddziałach na skutek do- 
brej, jednolitofrontowej pracy i lie jeszcze 
pracy t wspólnego wysiłku potrzeba, by iq- 
brykę postawić na należytym poziomie, 

„Walko o wydajność, fniensywność 1 ja- 
Kość produkcji wymaga nie tylko wkładu na- 
szych kwalifikacji — mówi między Innymi 
tow, Brodzki — ale również=naszego entuz- 
jazmu, który potrafi przełamać najwieksze 
przeszkody, Pojedyńczy człowiek nie da ra- 
dy. Zeszgołowa prach daje dopiero najlepsze 
wyniki. Zespołową pracą może j musi pokle- 
rować nojświadomszą część załogi, u więc 
obie organizacje PPR i PPS”. 

Od jutra zaczynamy — realizować jadno- 
lity front przy warsztatach — mówi tow, Merk 
— sekretarz PPS Wimy. — 30 procent pracu- 
jących Wimy stanowimy, my, peperowcy i pe 
pesowcy. Pamlętajmy, że pozostałe 70 pro- 


obchodzącymi 


ustępujemy. jej nic ze swego programu. Prze- 
ciwnie: wciąż rozwijamy naszą ofensywę lu- 
dową. Ale wierni modelowi gospodarczemu 
Polski dwusektorowej: uspołecznionej i pry- 
watnej, uwzględniamy zarazem słuszne i u- 
sprawiediiwione potrzeby sektora prywatne- 
go. Nie chcemy go zniszczyć, dajemy mu 
możliwości egzystencji i rozwoju, ale stanow- 
czo chcemy i musimy go przebudować. Ku- 
piec musi się przyzwyczaić do myśli, że Pol- 


ska się zmieniła, że dziś on i jego prawa sto- 
ją pod kontrolą społeczeństwa i że to społe- 
czeństwo w ramach swego ogólnego dochodu 
i zamożności, wyznaczy i jemu marżę jego 
zysku. 

Im prędzej kupiectwo zrozumie nową sy- 
tuację Polski i włączy się w ogólny nurt ży- 
cia naszego państwa, tym prędzej nastąpi 
ogólna stabilizacja stosunków gospodarczych 
w kraju. Jerzy Nawrot. 


Zwycięski wynik kompanii o chlieb 


Pomyślne urodzaje w ZSRR 


Związek Radz. ma dość chleba dla s ebie - i dla wyrównania deficytów państw sas ednich 


Podczas gdy Deparłament Stanu USA za-; rywalizacja między 


powiada wstrzymanie eksportu zboża amery- 
kańskiego do krajów, które nie przystąpiły do 
planu Marshalia, a w tej liczbie i Polsce, nad- 
chodzą pocieszające wieści ze Zwiazku Radzie- 
ckiego 0 pomyślnych urodzajach w tym roku. 
Szczególnie pomyślnie przedstawiają się uro- 
dzaje w republikach azjatyckich, na Krymie i 
na Kaukazie, Nieco gorzej, ale również op- 
tymistycznie, oceniane są zbiory na Ukrainie 
i na Białorusi, 

Już od jesieni roku ubiegłego pofljęte zo- 
stały kroki w celu podniesienia dyscypliny 
pracy w kołchozach i zapewnienia należnego 
poszanowania w społeczeństwie dla pracy 
zbiorowej, Władze partyjne ze swej strony 
uznały walkę o chleb dla ludności za najważ- 
niejsze zadanie państwa i narodu 'i wysłały na 
wieś tysiące aktywistów, którzy mieli za zada* 
nie dopilnowanie, aby plan państwowy w za- 
kresie prodtkcji zbóż był w całości zrealizo- 
wany i aby wieś otrzymała w porę niezbędny 
sprzęt jak: traktory, maszyny rolnicze, narzę- 
dzia, nawozy sztuczne itd. 

Przez szereg miesięcy prasa zamieszczała 
nadsyłane z terenu „listy do towarzysza Sta- 
lina”, w których  kołchoznicy  zobowią- 
zali się uroczyście do wykonania, 


cent załogi patrzy na nas i no nas się wzo- 
ruje. Pracujmy tak przy warsztatach, by swo- 
im entuzjazmem pociągnąć całą załogę. W 
tym sensie rozumiem jednolity front. Będzie- 
my mieli taki dom, jaki sobie zbudujemy”. 
Tow. Ryż, najmłodszy z dyskutantów wy- 
kazał swoim krótkim przemówieniem, że do: 
skonale pojął istotę jednolitego frontu, 1 że 
próbuje wyciągnąć praktyczne wnioski, ,„Je- 
dnolity front w naszej sytuacji obecnej ma 
jako jedno z naczelnych zadań, 'stać się od- 
skocznią do realizacji trzyletiiego planu. 
Przede wszystkim my, peperowcy i pepe- 
sowcy, musłmy radykalnie zmienić nasz sto- 
sunek do pracy. Należy myśleć o pracy ka- 


Zjazd 


Cały przemysł polski, a przede. wszystkim 
przemysł Ziem Odzyskanych stoją już pod zna 
kiem zbliżającego się Zjazdu Przemysłowego 
w Szczecinie, l 

Zjazd, jak wiadomo, rozpocznie się dnia 7 
września i trwać będzie trzy dni. 

W zakrojonej na ołbrzymią skalę imprezie 
gospodarczej wezmą udział liczni „uczestnicy, 
rekrutujący się przede wszystkim spośród per- 
sonelu kierowniczego, rad zakładowych i ak- 
tywu gospodarczego Ziem Odzyskanych. 

Zjazd odbywać się będzie pod hasłem zer- 
wania z dorywczością, z metodami improwiza- 
cji i prowizoryczności i przejścia do długody- 
slansowego planowania gospodarczego. 

_Utrwalenie polskości na Ziemiach Odzys- 
kanych wymaga przemyślanej i daleko na- 


3 


a nawet 
kąpitulujemy przed reakcją ani na krok i nie| przekroczenia planu państwowego. Szlachetna własny, 


Krok naprzód 


Na marginesie wspólnej Konferencji PPR i PPS w Wimie 


kołchozami i poszczeq. 
chłopami o osiągnięcie najwyższej produkcji i 
uzyskanie odznaczenia zaszczytnego: „Boha- 
ter pracy socjalistycznej”, kawalera „Orderu 
Lenina", lub „Czerwonego Sztandaru”, przy- 
czyniły się do niewątpliwego zwycięstwa za- 
kończenia kampanii o chleb. Oczywiście, de- 
cydującą rolę odegrały tu sprzyjające warun- 
ki atmosferyczne oraz usprawnienie zaopa- 
trzenia wsł w maszyny rolnicze, nawozy i ar- 
tykuły codziennego użytku. 

Pomyślne urodzaje w r. 1947 usuwają tros- 
kę o chleb, który, podobnie jak u nas, jest 
tam podstawą wyżywienia kraju i jednym z 
najważniejszych czynników w odbudowie ży- 


RE oe 
Z rozmachem i energią rozwija się produkcjc 
we wszystkich dziedzinach w Polsce. — Ote 


odbudowane z gruzów zakłady d. Cegielskiego 
pod Poznaniem wypuściły 1001-ną lokomoty* 
wę ze swych warsztatów. 


cia gospodarczego. W związkw z tym już mó- 
wi się o zniesieniu racjonowania chleba, co 
stanowiłoby poważny krok w kierunku nor- 
malizacji stosunków powojennych. 
Wiadomość o pomyślnych urodzajach w 
ZSRR witają również z zadowoleniem państwa 
sąsiednie, gdzie deficyt zbożowy jeszcze ist- 
nieje. Powód do zadowolenia ma Czechosło* 


wacja, która otrzyma w tym roku 200.000 ton ; 


pszenicy w ramach umowy handlowej, oraz 
Rumunia, która ma obiecane 80.000 ton. Nie 
jest również wykluczone, że W.Brytania o- 
trzyma w drodze wymiany za swoje towary 
1 milion ton pszenicy. 


MAOOANAOŚWNAMNANAOWAHMMOOAHANAOOWAOWMA WMOAAAOAOMWPOWOOAMM OOOO AWACONAA ON 


Usprawnienie pracy i oszczętlność kosztów 


Centrałizacja zaopatrzenia Przemysłu Konfekcyinego 


W ramach Dyrekcji Przemysłu Konfekcyj- 
nego utworzone zostało Biuro Magazynów Za- 
opatrzenia, które w sposób scentralizowany 
zaopatrywać będzie cały przemysł konfekcyj- 
ny w Polsce w tkaniny i dodatki krawieckie. 

Do niedawna każda fabryka posiadała swój 
rozbudowany wydział zaopatrzenia. 


tegoriomi państwowymi. Czas najwyższy, 
byśmy precz odrzucili nawyki z czasów sa- 
nacyjnych i okupacji. Gdy zrobimy to, zmie- 
ni się stosunek do pracy całej załogi. By spra 
wy produkcyjne należycte omówić, powinniś- 
my także wspólnie zbierać nasze koła od- 
działowe. Zacznijmy pracować wspólnie co- 
dzień, a nie od święta”. 

Wielu mówców zabierało jeszcze głos w 
dyskusji, Mówił tow. Błaszczyk, sekretarz PPS, 
tow. Wojciechowski, Miłaszewski linnt. Przy- 
jęta jednomyślnie rezolucja jest konkretnym 
wyrazem wszystkich poruszonych spraw oraz 
wytycznych dalszej pracy, 


B. Beatus 


przód wybiegajacej koncepcji zagospodarowa* 
nia tych ziem i ostatecznego związania ich z 
Ziemiami Dawnymi w jedną ' całość. 

Konieczność harmonijnego i planowanego 
rozwoju całej naszej gospodarki, konieczność 
wzajemnego uzupełniania się różnych okrę- 
gów przemysłowych 1 rolniczych Polski Współ 
czesnej — to zadanie przekraczające ramy 
planu trzyletniego, to problem obliczony na 
długie lata. 

Tym niemniej czynniki kierujące naszej 
gospodarki uznały, że nadszedł już odpowie- 


dni moment i że można już formułować zada- 
nie, stojące przed nami w tej materii. 

I dlatego nie jest przypadkiem, że Zjazd 
Przemysłowy odbywać się będzie w Szczeci- 
nie. Szczecin — stolica Pomorza Zachodnie- 
go, predystynowany jest do odegrania roli na- 


Poszczególne fabryki, starając się o przydela- 
ły, konkurowały ze sobą, probując ubiec jed- 
na drugą. 

Dzięki powołaniu do życia Biura Zaopa- 
trzenia, ulega poważnemu uproszczeniu apa- 
rat zaopatrzeniowy w przemyśle koniekcyj- 
nym, 

Nowopowstałe Biuro Magazynów Zaopa- 
trzenia zawierać będzie z Centralą Tekstylnz 
umowę o dostawę tkanin i dodatków. 

Magazyny, które zorganizowane zostaną w 
Łodzi, Poznaniu i Wrocławiu, odbierać będą 
w Centrali Tekstylnej zamówione towary 1 
rozdzielać je zgodnie z nakreślonym planem 
pomiędzy poszczególne zakłady produkcyjne. 

Magazyny zaopatrzeniowe badać będą za- 
razem we własnym zakresie jakość otrzymy* 
wanych tkanin. 

Reorganizacja zaopatrzenia przemysłu kon: 
fekcyjnego spowoduje niewątpliwie jego us 
sprawnienie. Niezależnie od tego przyczyni 
się ona do zmniejszenia aparatu urzędniczego. 

Scentralizowanie zaopatrzenia umożliwi 
także upłynnienie remanentów towarowych, 
znajdujących się dotychczas w poszczegól- 
nych fabrykach, co z kolei przyczyni się do 
wzrostu ich rentowności. 


przemysłowy w Szczecinie 


Bilans osiągnięć i plany przyszłości Ziem Odzyskanych 


szego głównego portu węglowego ł głównego 
ośrodka tranzytowego -w kierunku na Czecho- 
słowację, Węgry i Rumunię, 

Jego zaś zaplecze — Pomorze Zachodnie, B 
w pewnym stopniu również okręg mazusski 
powinny się stać bazą zaopatrzeniową dlg 
przemysłu polskiego. 

Te rolnicze okręgi, w myśl przewidywań, 
powinny się stać w pierwszym rzędzie dostaw 
cą Inu i konopii dla przemysłu włókiennicze- 
go oraz dostawcą nasion oleistych 1 innych 
roślin przemysłowych. 

Są to, oczywiście, tylko niektóre spośród 
licznych problemów, które rozpatrywane będą 
na Zjeżdzie Przemysłowym w Szczecinie, ale 
i one wystarczą, by naświetlić doniosłe zna- 
czenie tej imprezy. L, 
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interpelacje naszych Czytelników 


PKS nie szanuje ludzkiego czasu 


Szanowna Redakcjol 

Na postoju PKS przy ul. Źwłrkt Nr 7 panu- 
ja wielki nieporządek. Sprzedaż biletów roz- 
pPoczyna.się dopiero na pół godziny przed o- 
dejściem autobusu, i to tylko przy dwóch 0- 
kienkach. Ponieważ w tym samym czasie od- 
chodzą autobusy w różnych kierunkach, ścisk 
przy kasie jest taki, że szczęśliwy posiadacz 


biletu odchodzi od niej po prosłu zmalłreło- 
wany i mokry od potu. Panuje tu wszechwład 
nie prawo: „kto silniejszy, ten pierwszy”, więc 
ten, co nie ma dość silnych łokci (kobiety i 
dzieci) odchodzi częstokroć z niczym po kil- 
kugodzinnym czekaniu. 

Czy nie można by udogodnić sprzedaży bi 


letów? Można by sprzedaż rozpocząć wcześ- 


niej, lub też uruchomić więcej okienek Kaso- 
wych, ewentualnie zezwolić na wykupywanie 
biletów podczas samej jazdy, 

Czas ludzi pracy jest przecież drogi 1 nie 
należy zmuszać wszystkich, uby go bezuży- 
tecznie tracili! przy kasie PKS, | 

Stała czytelniczka „Głosu RoBobil:ząqo” 
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"W mrokach niewiędzy o kraju 


Studenci bez uniwersytetu i> 


Ola Polaków nie ma nauki w Anglii — Tragiczne skuiki zakłamanej propagandy 
andersowskiej — Młodzież oszukana — Żałosny obóz 


rr 
Kurczą sis s każdym 


dniem szersgi „nienrsejednanych” 
tis? są |estcze nieszcześliwi otumanńleni przez 
piwająca śliną wścisklości propagandę rsak- 
cyjną, klórzy zwiskają, ozekaja, 
wierzao na co t po ao 

PEPR — 
dzić tysiace zwobionych da lej organizacii 
— Palek korpus przygnebienia i roroaczy” 
Bowiem każdy ożrodęk PKDPR-n ła siedziba 
ludeł, pogtożonych w osłajsoznej rozpaczy, 
ludzi baz jutra Nie ma pracy. nie ma zarob- 
ków, nie mu chwfii jafniejszych, o co gorsza 
nis mó nad nimi polskiego nieba... 

Wśród nórodków PKPR wyróżnia ats sta: 


z itoniczewm 


samt nie | 


Ale prze- 


uśmfechsm mówią ; 
, 


| niadowno obóz 1 otzekła, 


nem ciepresji | beznrdziejności mieszkańców, 


jeden: Polish Studente Centra. Przed kilku za 


ledwte laly byli to młodzi zepalsńcy. pełni | 


wiary we własne siły, w zwyciestwo. w przy- 
szłość, Walczyli o Polske. Przerwnii nauka 
porzuciti uniwersyłety, hy walczyć pod To: 
bsukfem. Norwickiem, nad Anglia | Francie 
Zły loz i rzenowce andarsowekiej propadgan- 
dy zapedzily ich do tego obozu. 

Mieszkańcy obozu to studenci: Jest wśród 
uch wielu łaktch, którzy byl na uniwersyta- 
tuch zaledwie jedan rok. Dużo jest studentów. 
którym brakije do dyplamu rok lub nawe! 
kilku mies. Sa wtac chericy. którzy po roku 
siudfów otrzymaliby tytuly magistrów, są ms: 
dvcy, których tylko egzomina dzielą od ty- 
tutu lekarza i prawa praktykowanła. 

Poprzyjeł+dżali z różnych frontów, z ró?- 
nych państw w końcu ubległero roku. 

Zwabiła ich perspektywa studtiów w An. 
mlit, obietnice oficerów andersowskich, któ- 
rzy w imieniu „wodzo” I „prezydenta” stwier 
dzali, że angielskie uniwersytety czekają na 
nich, PrzyjschaoM i prawdę poznali dopiero na 
miejscu. Byl? wszedzie, w Edynburgu i Glas- 
gow, w Liverpolu t Mandostrze, w Londynie 
t Hull. wszędzie. Skłacali pódanio, prosti, 
domagali stę, i.. zaledwie klikudziesięciu do- 
sialo się na studia. Reszta musiała pojechoć 
dn obozu, Reszta — to było powyżej 2.000 o0- 
séh. i 

Ta właśnie reszta żyje przeważnie w „Pa- 
lish Students Centre”. ich sny o studfach się 
skończyły, Na angielskich uniwersytetach 
miejsc dla nich nle ma. 

Raz zdarzyła się tm przeżyć kilka chwil „hu 
moru”. Komendon! polski, dygnitarzyna, kur- 
czowo dzierżący aig złudnej władzy obozo- 
wej, wygłaszał przemówienio nawołujące d3 
wytrwania, do cierpliwości, do ofiar w imię... 
pjezyzny. Z salek ust rozleqały stę ironiczna 
uwagi. których „dygnitarz” starał się nie 
słyszeć. 


Mówfł on także o utworzatiu unitwsrąyłstu 
w obozie, | tu odpowiedzioj mu iim wybu- 
chem śmiechu i gwizdonła. Jok można mówić 
0 uniwarsyłecie w takich warunkach? — wo: 
tal studenci 

Kras tym mtzońnkom położyła komisja bry: 
lyjska z uzadu zatrudnienia Zwiedziłc ona 
że n słudiarh nie 
ma co myśleć. Anglia potrzebuje nte obcych 
uczonych, als nbrych robotników. „Szukajcie 
pracy” — oświadozyj przewodniczacy kómi- 
ajil „To somo dolyczy | pang” — zwrócił sie 
do komendanta — Potkal Obóz będzie zli- 
kwidowany. 

Tylko, że z lą pracą też nie jasi latwo Ni 
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gdy nie wiadomo, czy róhotnicy labryki się 
ząqodza, czy do zwiazku przyima -Wreszcie, 
przeciaż każdy z lysh ludzi marzył o inne 


prasy: — lekarza, tnżyniera, adwókata. ap- 
lekarza, 

Studenci maja wiac pójść do kopalń. Tak 
chce gan. Anders. - 


Studanci polscy nie czyja gorel # kraju. 
wielu z nich dotad nie wie, gdzie | jakie u- 
niwerrytoty w Polsce istnieją, jacy prołesoro- 
wle wykładają, Emigracyjni „dygniłarze” oto- 
czyli Ich mrakiem niewiedzy o kraju. Ala mrok 
ten przejaśnia się coraz bardziej. Ludzie wia- 


caja, chcą wrócić I wrócą do kraju, 
L. MARBRI. 


Dr ogi szezęśliwszego imir 


Dwaj gwiazdorzy filmu — komunistami 


Gary Cooper i Tyrone Power odważne broną swych przekonań i 


Na czołowych miejscach tzw. „czarnej li 
sty” aktorów filmowych Hollywood znajdują 
stę dwaj słynni gwłazdorzy: Gary Cooper I-Tv* 
rane Power. Zajmująca się obecnie „łojalna- 
ścią” artystów ekranu komisja, wyznaczona 
dla zwalczenia wpływów komunistycznych w 
USA, w slosunku do tych dwóch gwiazdorów 
mą konkretne zarzuty. Tu już nie chodzi o u- 
dział w filmie społecznym czy nawat prora- 
dzieckim — ci dwaj artyści otwarcie przyzna- 
ją się do swych poglądów i aktywnie uczest 
niczą w działalności komunislów amerykań- 
skich. 

Reakcjoniści z komisji, drżąc o lasy kapi- 
tału Wali Street, z oburzeniem piętnują za”ho- 
wanie tych dwóch aktorów. Prasa hearstow= 
ska plwa żółcią | szkaluje ich, ale. na wiącej | 
nie może sobie pozwolić. Wszelkie zamiary 
POEEPOFEKE OWO POPOWO CEOPAAOCEFECEENOCHWKI 


„dalekołdących konsekwencji rozbijają sis o 
solidarność — artystów filmowych I ich popu- 
larność na całym świecie. 

Gary Cooper był jednym z urzestników 
walk o wolność Hiszpanii, za co chcieli mu już 
dawniej „odwdzięczyć ” się prokuratorzy ge- 
nerała Franco. Ostatnio Cooper występował na 
wiecu w Filadelfii, który odbywał się w związ 
ku sztandaru filadelfijskiej Federacji Komuni- 
stycznej. Na wiecu tym zgromadziło się ponad 
90 tysięcy osób. 

„Być komunistą — oświadczył Cooper — 
jest w dzisiejszych czasach najwiekszym za- 
szczyłem Gdyby cały świat należycie zrożu- 
miał czym jesteśmy, my — komuniści, nie zna- 
lazłby się ani jeden człowiek, który ośmieliłby 
się powiedzieć, że komuniści są wrogami po- 
koju i ludzkości. Ten, kto chce coś mówić o 
EENREDPPAEEEEEHBKERR EEE NEEPPEETPREPEE EPK 


Zbrodnie nad Tamizą 


Wzrost przestępc 


Według raportu Sir Harolda Scotta, komi- 
sarza pólicji londyństi=', llość zabójstw, 
napadów rahunkowyrch i innych przestępstw 
wzrosła znacznie w okresie powojennym w 
Londynie i innych miastach Wielkiej Bryta- 
nii. 

Przestępstwa popełniane są w wielkiej 
mierze przez dezerterów, których liczbą siega 
20.000. Z tego 9 proc tn element zbrodniczy 


zości w Londynie 


(między 14 a 20-stym rokiem życia), 
należą do hand i sząjek uanqsterów. 
`à W Londynie aresztowano w ciagu roku 
3,452 dzieci poniżej 13 lat, które dopuściły 


którzy 


jsię poważniejszych wykroczeń przeciwko pra 


wu. 

W sumie popełniono w 1946 roku 127.796 
przestępstw, eo wyhosi 16 na tysiąc miesz- 
kańców, przed wojną przeciętny stosunek ten 
wyrażał sie 10 na 1.000 mieszkańców. 


ALUMINIUM ZMNIEJSZA SIŁĘ PROMIENT 
SŁOŃCA 


W szkole higieny I medycyny tropikalne, 
w Londynie przeprowadzana w ostatnich sza- 
sach doświadczenia, kióre wykazały, że wkład 
ka z cienkiej płytki aluminiowej, włożona w 
hełm, używany w strefach tropikalnych, od- 
gziałrwa wydatnie na zmniejszenie siły pra- 
mieni słonecznych Temperatura wewnairst 
hełmu, wyłożonego aluminium, była zawsze 
niższą od tej, która wytwarzała się w kełmie 
z dotychczas używanymi wkładkami. 

Na zasadzie tych doświadczeń dowództwa 
wojsk angielskich w Afryce wprowadziło dla 
kilku oddziałów słacjonowanych w pustyni, 
nowe haimy z aluminiówymi wkładkami, Het: 

my te wykazały znakomite zalety i niebawem 
mają hyć wprowadzone we wszystkich ad- 
działach kolonisinych. Ustalono również, ze 
| «tuminium można będzie użyć do baraków 
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komuniżmie, musi naszą ideę poznać”:  * 


W ostrych słowach napiętnował znany At 
tysta polityke rządzących sfer, które z gruntu 
fałszywie przedstawiają społeczeństwu, co jes! 
grożne dla pokoju, a co i klo stoi na jego 
straży. Ogromne bogactwa, którymi dyspo- 
nuje Ameryke, powinny być dostępna dla 
pańsiw, zniszczonych przez faszyzm. Cooper 
napiętnował ustawy antyrobotnicze, używanie 
przez policję gazów łza: Piących podczas straj- 
ków id. 

Aktywnym działaczem komunistycznym jes! 
także inny popularny i bardzo „kasowy“ arty» 
sta, Tyrone Power. Jest on członkiem sekcji 
„Engels amerykańskiej Partii Komunistvcz- 
nej. Owiewa go pry bohaterskiego lotnika. 
gdyż podczas wojny býi kapitanem lotnictwa 
USA. Otrzymał on szereg wysokich odzna: 
czeń za kampanię nad Pacyfikiem. Tyrone Po- 
wer posiada także wysokie odznacżenia pig 
słowiańskie 7a udział w walce partyzanckiej w 
Jugosławii. 

Na kongresie komunisiycznym w Cansas 
City, który się odbył w lutym br, Tyrans Pr- 
wer przewodniczył obradom. W wywiadzie 
udzielonym przezeń wówczas prasie oświad- 
czył on, iż jest komunista głęboka prześnne 
nvm o słuszności swych poglądów i idesłów 
„Zostałem nim — stwierdził artysta — panies 
waż dószedłem do wniosku, że tylko ła rogu 
prowadzi do zbudowania świata na nowych 
podsławach i pozwoli stworzyć nowe, szcześ- 
liwe społeczeństwa”. 

Mimo, iż komisja wyznaczona przez Trý- 
mana, ma tak bardzo obciążające obu artysiów 
materiały, nie odważa się ona wystąpić prze- 
ciw nim. 


Kiedy eskadra znajdowała się nad El- 
basanem, Quell. nagle poczuł się niedob- 
rze: zabolał go brzuch, zaczęło go mir 
dzić. Poczuł zawroty głowy. Samoloty 
krążyły nad obłókami na wysokości 12 
tysiecy stóp. Hacky uprzedzał, że praw- 
dopodobnie spotka ich szereg niespodzia 
nek. ale Quell, mimo to, był bardzo zdzi 
wiony, gdy zobaczył na horyzoncie zbli 
żającą sis do nich wielka eskadre nie- 
przyjacielskich „KR - 42", Włosi zata- 
Czali wielkie półkole, trzymajac sie na 
wysokości 15.000 stóp. Mieli niewętpli- 
wie przewagę, gdyż znajdowali się nad 
MIU" 4 2. 

— Ścieśnić szeregi! — krzyknął Hac- 
ky do milerofonn. 

Kiedy „42* zaczsły się zbliż Angii- 
cy modnieśli sie na większa wysokość, 
Wypadki rozgrywały sie błyskawicznie 
Nagle- Quell poczuł muśniecie skrzydeł 
włoskiezo pościgowca. Jego „Gladiator“ 
aż się zatrząsł i ranem nad jego głową 
żaświstały kule. Z trudem, błyskawicz= 
nym ruchem wyrównał samolot i zoba- 
czył Włocha tuż przed sobą. na odległo 
ści jakichś 40 metrów. Był otoczony ze- 
wsząd przez wrogów. Sytuacia była mo 


čno nie ciekawa. Zrobi} ryzykowne „Sal 
! znalązł sje nad Włochami. 


to mortale“ 


dwadzieścia 
jednego gla- 


przeszło 
pościgowców atakwiących 
diatora”, Pośpieszył na pomoc. Lecz Już 
było zapóźno... 

Z angielskiego samolotu spuścił się na 


W tym zobaczył 


spadochóronie lotnik. T tu Quel] ujrzał 
coś strasznego, Jeden z „KR — 42“ zbli 
żył sie do spadajacego na ziemię lotni- 
ka i wypuścił celując do niego. diuga 
serię z CKM- tie: Anglik bezwładną masa 
runął na ziemię. 


Quell zatrzesł sie cały na widok tez 


co Się przed sekundą działo. Przecież 
to zbrodnia, to postępek wbrew wszel- 
kim przepisom elementarnym GO: 
Rozgorączkowanym wzrokiem wodził 
oczyma zą „KR — 4%, który rozstrze- 
lał Sspadochroniarza w powietrzu. | na- 
gie znalazł go w pobliżu, Strzelał jak o- 
petany, lecze wpróst na wroga. Atako- 


wał go zewsząd, nje myśląc wcale o sġ- 
bie.. Nagle wściekłość jego zamienia 
się w lodowy. pełny zawziętości spokój 
— zobaczył jak Włoch, cały w płomie- 
diach. spada na ziemie. 

„Któż to zginał z naszych?“ — zasta: 
nawiał sie przez.cały czas Quell. — Ko- 
góż to rozstrzelano w ten bestialski spo 
sób? W ogniu walki nie mógł się zorien 
towąć czyj „Gladiator“ padł ofiara Wio- 


Dusiła go 


chów, wściekłość na samą 
myśl tego nikczemnego czynu, AŻ izy 


stawały mu w oczach. gdy myślał o wło 
skich bandytach. Zemsta w postaci stra 
conego przez niezo pościgowca wyda- 
wała mu sie za mała, Była niczym w po 
równaniu z tragiczna śmiercia kolegi, 
Żałował. że nie W ostatnich chwil 
straconego przez njego w łoskiego tot- 
nika. Mógłby sie ARE War trasycić 
widokiem jego śmierci — Gdyby był 
bliżej mnie. wsadziłbym mu kule w ple- 
cy! — zaciskał bieleiace wargi Quell. 

Ladowat ostatni. Bolesne skurcze ści- 
skały mu żołądek. Osfabiðny wyszedł z 
kąbiny. Chwiejac sie, dotknał stopą zie- 
mi. Redzer i W itiams, znajomni tech- 
nicy. podbiegli do niego. 

— Czy Pan ranny, mister Quel? — 
troskliwie zapytał Redeer. 

--Nie, Tylko boli okropnie brzuch. — 

A ia sam — O key! 

— To dzięki Bogu. Byliśmy prawie 
pewni. że pan tym razem nie wróci, — 
powiedział Redger, 

— Doprawdy? A kto z 
wrócił? 

— Mister Hearsy. Pewnie pan widział 
jak spadał na ziemię cały w ptomie- 
niach. Nie wrócił też mister Richardson. 

— Richardsona Włosi rozstrzelali w 
powietrzu. Ratował sie z prongorgo sa 
mole tu na spadochronie — rzekł Queil. 

— Szubrawcy! Bestie! Kanalie! — za- 
kieł Redtór. 

— Tak tak — jak w qdretwienin. pa 
trząc przed siebia. AA AE Qu: l! 
Skierówał się do autobusu, gdzie już ko 
ledzy czekali na niego. 

— Myśleliśthy, że już po tobie — pó 
witał go Tab. 

— Jeszcze jakoś żwis. 
sie stało 
Assat 


naszych nie 


| Widzieliście. co 
z Richardsonem? — zapytał 


— Hacky widział. Czy to ty strąciłeś 
łego szubrawcaą, który go rozstrzelał? 

— Tak. to ia! 

— Pomyśleć tylko! Rozstrzelać w DO- 
wietrzu ratujacero sie na spadochronie. 
To po prostu srzechodzi ludzkie pojecie. 

Constance był oburzony jeszcze bär- 
dziej od Quella. Klat siarczyście. 

— A jak zginął Hearsy? — zapytał 
Quell. — Hearsy! Jakże eskadra teraz 
obejdzie sie bez niego? 

— QOsaczyła go caał chmara. Zdretwia 
łem, gdy zobaczyłem te scene. Ale nic 
nie mogłem na to poradzić, gdyż byli 
nad nami — odpowiedział Tap. 

— To ja zawiniłem. chłopcy. Trzeba 
było podnieść się odrazu wyżej — rzekł 
Hacky. 

— Wszak uprzedzateś nas o nieśno- 
dziankach. stary! — Pocieszył zo Quell. 

— Ilu strąciiśmy? s 

— Straciłem dwóch. Może bvć nawet.» 
trzech — odpowiedział Quell. 

— To znaczy: wszystkiego razem 6! 
I wszystko — pościzowce. — uśmiści: 
nął sie Hackv. — W sztabie bedą za 
chwyceni. gdy o tym zakomunikuje. 

— Do diabła z tem, sztabem! Czego 
jeszcze moga żedać od nas? — wybuch 
nał Tap. — A co bedzie. kiedy tu zjawia 
się ci bandyci Niemcy! Ładnie bedzie- 
my wyglądali! 

Quell popatrzył na Stuarta. Constance 
i Finna. Wszystko co zostało Do całei 
paczce. Teraz ze starych kolegów został 
tylko Hacky, Tap i sam Quell. Hearsy 
zgina a]... Richardson też. Brewera rów- 
nież niema. Ech nawet myśleć sie o 
tym mie chce. - 

Hacky pojechał do sztabu, a reszta 
skierowała się do hotelu. Quell predka 
siè prżebrał į pośpieszył do szpitala. 

(D. c. n.) 
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Teatr dla mas 


Drogi upowszechnienia kultury teatralnej 


Otwieramy dyskusję w iej sprawie 


Na marginesie wywiadu z Janem Kurna- 
|kowiczem, w ramach którego popularny ten 
[aktor podkreślił znaczenie wrodzonego każde- 
'mu człowiekowi instynktu teatralnego, wypo- 
wiedział. się jeden z naszych Czytelników, po- 
ruszając zagzdnienie upówszeshnienia kulti- 


~ 


H 


t 


ĉe się drogi, R mianowicie: upaństwowienie 
teatrów albo stworzenie funduszu teatralnego, 
gwarantującego w pewnej mierze pokrycie 
wydatków i, w len sposób, zezwalającedo na 
obnizenie cen na bilety. Wszelkie inne. po: 


ry teatralnej od strony nie tylko teoretycz-| rednie drogi, jak np, rakupienie poszczegó|- 


itej, ale leż i praktycznej. 
— z dnia 12 sierpnia br.) Wysunął on dwie 
zasądnicze kweśtie, a mianowicie: sprawę zbył 
drogich, niedostępnych prawie dla świata 
pracy biletów teatralnych poraz zagadnienie 
odpowiedniego repertuaru dla szerokich mas. 

Istatnie, praktyka wiąże się w tym zakre- 
„sie z teorią i zadania upowszechnienia kul- 
tury teatralnej powinno być rozwiązane nie 
tylko teoretycznie, ale i praktycznie. Zagad- 
nienie udostępnienia teatru dla najszerszych 
mas należy rozwiązać w radze obniżenia cen 
na bilety. To z jednej strony. A z drugiej — 
nalsży stworzyć gąstą sieć scen świellica- 
wych, teatrów amatorskich, powstałych w sa- 
mym środowisku mas robotniczych i pracu- 
idących systematycznie, nie zaś sporadycznie, 
od imprezy dò imprezy, W pierwszym wy- 
padku z pomocą teatrom i łaknącym teatru 
szerokim rzeszom powinno przyjść Państwo | 
zorganizowane społeczeństwo, W drugim zaś 
- twórcza inicjatywa, jak najdalej idąca po- 
moc i opieka artystyczna powinny wyjść baz- 
pośrednio od strony samego teatru i zawado- 
wych ludzi teatru, Żaden przeszkolony na: 
wet instruktor świetlicowo =+ teatralny, żadne 
próby pchnięcia scenicznej pracy świetlicowej 
na tory systematycznej i produktywnej dzia- 
łalności bez szerszego kontaktu z teatrem za- 
wodowym — nie zapewnią osiągnięcia real- 
nych rezultatów w tej mierze, co ścisła współ- 
praca teatrów zawodowych z teatralnymi po- 
czynaniami świetlic. 

Na podstawie doświadczenia Związku Ra- 
dzieckiego wiemy, iż współpre 1 ta opiera się 
o tzw. szefostwo łealtu zawodowego nad tų 
iub inna świełlicą. Szefostwa owa wyraża się 
we wszechstronnej opiece nad daną świetlicą 
w zakresie wszelkich jej poczynań stenicz- 
nych, A więc — dobór repertuaru, pomoc re- 
żYsereka, dekoracyjna, kostiumowa itp, urzą- 
dzanie pogadanek i dyskusji na tematy tea- 
tralne w ramach pracy świetlicowej Itd. 

Każdy aktor, poza ścisłym pojąciem pracy 
rawodowej, musi spełniać pewną misję spo- 
łeczną, która mocno wiąże się z pojęciem mii- 
sji aktora, przedstawiciela sztuki w ogóle w 
państwie demokratycznym. Uświadomienie na- 
leżyte przez nasze aktorstwo i nasze teatry za- 
wodowe ich misji społecznej — jest to, nie- 
watpliwie, jedna z podstew upowszechnienia 
kultury leatrąłnej, zwłaszcza na odcinku świet 
licowym, 

A teraz — zagadnienie praktyczne — kwe- 
stia udostępnienia teatrów, czyli po prostu ob- 
niżenia ceny na bilety: Nie wchodzimy w œ 
cenę słuszności rozmiarów obecnych opłat. 
Stwierdzamy bezstronnie jedno: ceny biletów 
są za wysokie dla przeciętnego światła pracy. 
Przez to teatr nie może dziś być tym, czym 
być powinien chlebem powszednim dla 
szerokich mas., Jak temu zaradzić? Naszym 
zdaniem, istnieją tylko dwie, pośrednio łączą: 


$ 
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(„Głos Robotniczy” {nyeh przedstawień przez Związki Zawodowe. 


le iub inne zniżki — to są paliatywy, a nie 
radykalne środki. 

_ Droga upaństwowienia wszystkich teatrów 
jest jasna. Stworzenie funduszu teatralnego 
kontrolowanego |  rozdzielanego przez Pań- 
stwo, polega na stworzeniu niewielkiego po- 
datku teatralnego, którym w minimalnym 
stopniu maże być obciążony każdy z pracują: 
tych obywateli. Jeżeli płaci się iytułem ob- 


sługi komtunalnej, to nie jest ani Mudne, am 
zbyt uciążliwe wpłacać kilka złotych na rzecz 
obsługi kalturalnej. Jednak, umiejetnej 
gospodarce, z tvch złołtówek może powstać 
fundusz, Który przyczyni się wydafnie nie tyl- 


przy 


Roczn'ca Reformy Rolnej 
i Dożynki -7 
Dnia j4 bm, odbyło się w sali konierencef 
nej Wojew, Związku Samopomócy Chópskiej 


płenante postedzenie. Komitetu Obchodu Uro- 
czystości Reformy Rolnej z udziałem przedsta: 


wicieli Związku Samopomocy  Chłodskiej, 
łódzkiej OKZZ. organizacji partyjnych. 
młodzieżowych | Urzędu Wojowórzkiedo. 


NA plenarnym posiedzeniu komiłetu a= 
twierdzony został prógram uroczystości racz= 
nicy Reformy Rolnej i Swieta Dożynkowego, 
które odhęda sie w Łorzi dnia 7 września 
br. Szczegółowo został opracowany program 


ko do udosteonienia kultury teatralnej db uroczystości. Rozpocznie je zbiórka na Piacn 


szerókich mas, ale i 
wszerchniema tej kultury. 
Wysunięte przez 


nas kwesties Iraklujemy 


do prawdziweqo Up iZwvcęjestwa, 


poczym zebrani — poczty sztań- 
darowe Związku Samopomocy Chłopskiej. par 
Hi politycznych, — delegacje z powiatów, 


jako dyskusyjne i prosimy o wypowiedzi na robotnicy fabryk łódzkich udadzę się na sta- 


powyższe tematv 
Czytelników, jak 
Ze względu na zbhżający się sezon zimówy, 
zagadnienia te przybierają na swej aktualnn- 
ści i znaczenin 


zarówno 


Stanisław Powałocki 


| zawodowych lydzi teatru. |cjalne przemówienia. 


najszerszy oqól|dlon KS Zjednoczonych, adzie następnie ofl- 


uroczystość wręczenia 
sztandarów powiatowym Związku. 

Dalsze punkty wypełnią występy artystycz 
ne organizacji młodzieżowych oraz imprezy 
sportowe 


Ceny maksymalne w hurcie i detalu 


Cennk Nr 2 na m. Łódź, chow azue od 15 siernt'a r. b. 


W myśl Ustawy z dnia 2 VI. 47 r o zwał- 
czaniu drożyany | nadmiernych zysków w o- 
brócie handlowym (Dz. U. R, P. Nr 43, poz. 216 
z dnia 13. VI. 47 r) Komisja Cennikowa üsta- 
lita ceny hurtowe | detaliczne na artykuły 
spożywcze: 

Mąka żytnie 90-procentowa — cena hurtos 
wa za 100 kg 3.350 zł, cena detaliczna za 1 kg 
39 zł, mąka pszenna ROQ-prócentowa — za 100 
kg 6.100 zł, za ! ką 71 zł, kasza jęczmienna 
perłówka | gatunek 55-procentowa — za 100 
kg 6.210 zł, za 1 kg 72 zł, kasza jęczmienna 


łamana 65-procentowa — za 100 ku 5380 zł, 
za | ką 52 zł, pęczak 70:procentowy == za 100 
Kg 4.990 zł. za | ką 58 zł. kasza jaglana 50- 
procentowa — za 100 kä 7800 zł za I kg 50 
zł, chleb żylni z mąki 90-procentowej — za 
100 kg 3.000 zł, za I kg 33 zł, chleb pszenny 
z mąki BOsprocentowej =— za 100 ka 5.860, za 
| kg 64 2ł, bułki angielki 25 dkg — 19 zł za 
sztukę, bułki angielki 50 dka — 37 zł za sztu* 
kg, bułki 50 gr z mąki pszennej 80-procanto- 
waj — za 100 kg 7.440 zł, za | kg 80 zł, mięso 
wółowe I qat. (ze sztuk luczonych) — za 100 


Zapisy do szkół Średnich 


zgólnokształcących od 25 — 30 s'erpnia r. b. 


Kuratorium Okręgu Szkolńeqo Łódzkiego 
informuje: Zapisy do szkół średnich ogólno* 
kształcących na terenie m. Łodzi odbedą się 
w dniach od 25 do 30 sierpnia h.r. włącznie. 


Klasy I nie będą otwierane przy szkołach 
średnich ogólnoksziałcących, lecz młodzież 
należy zapisywać do 8 klasy szkoły podsta» 
wowej (powszechnejj, po której ukończeniu, 
zostanie ona przyjęła na podstawie świadęc- 
twa (bez egzaminu) do II klasy szkoły Śred- 
niej ogólnokształcącej, 

Klasy licealne będą organizowane w br. 
sak? tyłko przy szkołach zaopatrzonych w od- 
powiednie pracownie i pomoce naukowe wed 
tug następujących typów: 

KI I licealne typu humanist. przy TV, VI, VE, 
XU XVI i XXII P, Gimn. i Liceum. 


KI, I licealne typu matemal-fiz, przy I, II, VH 
KL I licealne typu przyrodn. 1, If, IV, V, XN 
KI il licealne typu humanist, przy IV, VI, 
XT, XVI, 

KL II Kcealne typu matemat, tiz, przy I, T, 
XV P., Gimn. I Liceum. 


KI M licealne typy przyrodn. przy II $ IV P: 
Gimn. i Liceum; 

Uczniowie, zapisujący się do I kl licealnej, 
przedkładają świadectwo ukończenia qgimnaz- 
jum ogqgólnokształcącego, a o przyjęciu decy- 
duje Rada Pedagogiczna danej szkoły na pod- 
sławie ocen na świadectwie lub egzaminų 
sprawdzającego z przedmiółów zasadniczych 
zwiazanych z typem klasy, 

Ze względu na wymadańą odpowiednią licz 
bę uczniów będą orqanizowane w wielu szko- 
łach Koedukacyjne klasy liceałne, 


ka 16.200 2), miąso wołowe TI gat Ize sztu! 
mięsnych) — za 100 kg 15.300 m), poledwie 
wołowa — za | kq 250 zł, mieso wołowe be! 
kości za | kq 220 zł, mięso rosołówe — z 
1 kg 180 zł, mięso pieczeńniowe — za 1 kg 200 
zł, kości wfłowe — za 1 kg 25 zł, mięso wié 
przowe z dokładką [15 procent kości) — za | 
kg 220 zl, schab — za | kq 270 zł, balsror 
mięso — za | kg 270 zł, żeherka wieprzowe — 
za | ką 216 zł, boczek bež kości surowy — 
za 1 ką 260 zł, słonina — za | ką 270 zł, sma: 
lec — za | kg 340 zł, kaszanka z kaszy tatar- 
cCzanój — za | kg 160 zł, kaszanka 7 kaszy 
jeczmiennej — za I kg 80 zł, salceson — 28 
1 kg 300 zł, salceson czarny — za I ką 300zł, 
słonina wędzona — za I kg 340 zł, kielbasa 
serdelowa — zu 1 kg 300 zł, kieibasa zwy- 
czajńa — za 1 kg 300 zł, wątrobianas — za I ką 
330 zł, podgarlana — za 1 kg 200 zł, krakow: 
ska — za | kg 360 zł, szynka gotowana — 2% 
1 kg 440 zł, szynka surowa wędzona — za | ky 
340 zł, szynka surowa wędzona hez kości 
zą I kg 340 zł, boczek surowy wądzony — za 
1 ką 340 zł, poledwica surowa wedzona — za 
1 kg 460 zł, parówki | serdelki — za | kg 370 
zł, masło mleczarskie — za | kg 500 zł, masło 
oseikowe — za 1 ka 390 zł 


Powyższe ceny wchodzą w życie dd dnia 
15 sierpnia 1947 r. 
KOMISJA CENNIKOWA NA M, ŁÓDŹ 
Przewodniczący: z 
(—) Henryk Skałecki 
Sekretarz: 
(—) mgr Zygmunt Ostrowski 


Z-ca Przewodniczącego: 
(—) Józeł Ambroziak 
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Hitlerowski oprawca skazany na śmierć 


Mec. Daczyński zrzekł się obrony Pelzhansena 


Alfred Schmidl, z którego procósu poda- 
liśmy wszoraj szczegółowe sprawozdanie, z0- 
stał skazany na karę śmierci, 


* a «m 


Grzywny za pobieranie lichwiarskich cen 


Dalsze lista ukaranych spekulantów 


W dniu 12 I 13 sierpnia 1947 r na po- 
siedzeniach Delegatury Komisji Specjalnej w 
Łodzi postanowiono ukarać grzywną cały sze- 
reg właścicieli sklepów za uprawianie lichwy 
I brak cennika. | tak ukarani zostali: 

1. Janusz Józefa, właśc. baru w Tomaszo- 
wie Mazowieckim przy ul. Placu Kościuszki, 
róg Jerozolimskiej, za sprzedaż wędlin w 
dni bezmięsne ukarana została grzywna w 
wys. 50.000 zł, 

2, Wojiczak Stanisław, właść. składu pā- 
szy w Łodzi przy ul. Wólczańskiej 138 za 
sprzedaż owsa pn cenach spekulacyjnych u- 
karany został grzywną w wys, 10.000 zł. 

3. Leszczyństa Anretlia. właść sklepu qa* 
lanteryjnego w Łodzi przy ul. Nawrot 28, a 
zamieszkała przy ul. Abramowskieqo 36 za 
brak cennika ukarana została grzywną w wy- 
sókaści 20,000 zł. 


4. Gniażdzik Franciszek, właść sklepu 
spożywczego w Łodzi przy ul. Piramowicza 2 
za brak cennika ukarany został grzywną w 
wyspkóści 5.000 zł. 

3. Armacki Aleksander, właść. sklepu ua- 
lanteryjnego w Łodzi przy ui. Legionów 33 
ze brak cen na artykułach wystawionych na 
widok publiczny ukarany został grzywną w 
wys. 5,000 zł. 

7. Rudkowska Maria, ekspedienika w skle 
ple spożywczym w Łodzi, przy ul. AL |l-yo 
Maja 21 za pobieranie nadmiernych cen i krak 
cennika ukarana została grzywną w wys. 15 
tysięcy złotych. 

R. Siuda Stanisława, włąść. sklepu spo- 
żywczego w Łodzi przy ul. Mielczarskiego 23 
za pobieranie nadmiernych cen ukarana zo- 
stała urzywną w wysokości 5.000 złotych, 

9, Fiedórczuk Aniela, właść sklepu spo: 
tywczego w Dodzi przy ul. Legionów 42 ze 


„| skiej 


brak cennika ukarana została grz w wys 
5.000 złotych. TES 

10, Śmiałkowski Zygmunt, 
z manufakturą w Łodzi przy 
skiej 284a za brak cennika 
grzywną w wys. 5.000 zł. 

11. Bojerska Maria, właść. sklepu spożyw- 
czego w Łodzi przy ul. Nowozarzewskiej 47 
za pobieranie cen spekulacyjnych za artyku- 
ły żywnościowe i brak cennika! ukarana zo- 
stała grzywną w wysokości 10,000 zł. 

12. Dobrochowska Marla, właść, sklepu 
spożywczego w Łodzi przy ul. Franciszkań- 
284a za brak cennika ukarany został 
ukarana została grzywną w wys, 5000 zł 

13. Gaczar Maria, właść, sklepu spożyw= 


właść. sklepu 
ul, Piotrków- 
ukarana została 


jak się dowiadujemy mac. Deczyński, wy- 
znączony przez Sąd na obrońcę kata » Rado- 
goszcza Pelrhansena, złożył do sądu podanie 
o zwolnienie go z tego obowiązku. 

Sad przychylił stę do prośby mec. Deczyń. 
skiego i mianował obrońce z urzędu w tej 
sprawie adw. Gombińskiego. 

tke 


Sakowski w czasie okupacji painit funkejs 
naczelnika sztabu przesiedleńczego, który 
zajmował się odbieraniam mieszkań Polakom. 

Terbeck pracowoł w organizacji, która gró- 
moadziła zrabowaną odzleż, nawat z obozów 
oraz meble. 


Sakowski został skazany na 56 lat wiezie 


Okregowy Sad Karny rozpatrywał sprawy | tia. Terbeck no 5 lat. 


dwóch SS-manów, Bricha Sakowskteqo | Sie- 
mensu Terbecka. 


Rozprowie przewodniczył sedzia DIl, oskar 
żał prók, Lewanberg. 
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Ciągłość pracy koniecznością gospodarczą 


Wióczęgcestwo i wsórówki nie będą nanłacać 


Osłatnio dały się zauważyć 
dość niepokojące zjawiska. 

Jadnym z nich jest płynność siły toboczej. 
Robotnicy w poszukiwaniu lepszych warun” 
ków pracy wędrują z jednej fabryki do dru- 
giej. 

W pmstatecznym rachunku spacery te nigdy 
prawie nie przynoszą korzyści wędrującym 


czego w Łodzi przy ul, Więckowskiego ? za |pracownikom, (bo w całym przemyśle obowią 


pobieranie cen spekulacyjnych za boczek 
karana została grzywną w wys. 25,000 zł. 


u- |zuje jeden i ten sam układ zbiorowy), nato- 


miast wprowadzają bne chaps | dozorganiza= 


200 tys. zł grzywny lub 4 miesiące ohozu 


za poiajeniny 

Kontrola, przeprowadzona przez Delegatu- 
rę Komisji Specjalnej w Łodźżi wykazały, że 
pewna ilość sklepów spożywczych, cukiere- 
nek, kaw'arń i restauracji uprawia ni>lenat. 
nie kandel wódką niejednokrotnie z wyszyn* 
kiem na miejscu. Jednym z pierwszych lecz 
napewno nie ostatnim okazał się Antoni 
ŻZMUDZIŃSKI, właściciel restauracji w Łodzi 
przy ul. 1l-go Listopada 137 a, który nie ma- 
jąc prawa prowadzenia wyszynku i sprzeda 
ży spirytusu monopolowego na wynos, nabył 
bez rachunku 30 litrów spirytusu w cenie 
700 złotych za litr, który naturalnie sprze- 
dawał po cenach spekulacyjnych biorąc 1000 
złotych za 1 litr. Ponadto ZMUDZIŃSKI w 


handel wódką 


tymże czasie, to jest w grudniu 1946 r. ukrył 
w raportach składanych Urzędowi Skarbowe- 
mu w Łodzi obrót w częśc! |, dotyczący na- 


bycia i sprzedaży spirytusu, uchylsjąc się w 


ten sposób na szkode dla Skarbu Państwa od 
płacenia podatku we właściwej wysokości. 

W tym stanie rzeczy, mając na uwadze, 
Że w manipulaciach ZMIUDZIŃSKTIEGO miez- 
czą się cechy  szkódnictwa gospodarczego, 
wyżej wymieniony na wphiosek Delegatury 
Komisji Specjalnej w Łodzi ukarany został 
grzywna w wysokości 200 tysiecy złotych. (W 
razie nieściągalności 4 miesiące obozu.) 
Łódź, dnia 15 sierpnia 1947 r. 


na rynku pracy > w produkcji oraz przyczyniają 


"fu na siłę roboczą 


j ; się do osła 
bienia dyscypliny pracy. z 

Zapominają, albo nie wiedzą ci co czynia, 
że warunków sobie nie poprawią, ale przez 


utrałę ciągłości pracy, tracą premie i z wielu 
innych udogodnień. Zapominają © tym jak 
ogromne straty przynoszą w ten sposób pro- 
itukcji, 

Ostatnio przemysł włókienniczy stał sie wi 
downią innego zjawiska. Wielu robotników, 
korzystając z sezonowego zwiększenia popy- 
na wsi porzuciło prace, 
przenosząc stę na okres żniw na wieś, 

Zjawisko to wystąpiło szczególnie mocno w 
mniejszych ośrodkach przemysłowych, śilnis 
jeszcze związanych z otaczającą wsią, 

Rzecz prosta, źe spowodowało to unierucha 
mienie większej ilości maszyn. 

I dalszy skutek, — kraj nie otrzymał plano= 
wanej ilości tkanin. 

Brak dyscypliny ze! strony poszczególnych 
pracowników szkodzi całemu narodowi | ža- 
dne środki zwalczające tego rodzaju wałóse- 
jących się pracowników nie mogą by uznane 
ża zbyt ostre. 1 dlatego słuszne są zarządze- 
nia Centralnego Zarządu Przemys=u Włóksen- 
niczego, na mocy których tego rodzaju „włó- 
czędzy” pozbawiani bsdą kart żywnościowych 
premii za „ciągłość” pracy, a nawst wogólłs 
nie będą przyjmowani do pracy. 
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W SZLA UJ 


Współprzca z OMTURem 


Coraz więcej mówi się wśród nas 6 wspól- 
pracy z OM TUR-em, współpracy, która jest 
koniecznością w naszej dzisiejszej rzeczywi- 
stości, 

"w gigantycznie zakrojonych planach wiel- 
kiej odbudowy, w trakcie decydującej walki 
z niedobitkami faszyzmu, ze spekulacją i sza- 
brownictwem nie ma dziś miejsca na starcia 
1 animozje między partiami bloku demokra- 
tycznego; nie powinno być żadnych różnic 
między organizacjami młodzieżowymi, dążą- 
cym! do jednego celu, do budowy Polski po- 
tążźnej i szczęśliwej, w której nie będzie wy- 
zysku człowieka przez człowieka. A kamie- 
niem węgielnym tej jedności jest współpra- 
ca najbardziej przodujących organizacji mło- 
dzieżowych, jakimi są bezwątpienie OM TUR 
i ZWM. 

Z radością przeczytaliśmy w qezetąch « 
wspólnych obradach władz: nacgólrych az- 


szych organizacji. 


Z zadowoleniem czytaliśmy o rezolucjach 
wydanych na wspólnych obradach PPR i PPS, 
o tym, by obie partie pomagały swojej mło- 
dzieży w zbliżeniu się wzajemnym i współ- 
pracy. A = 

Z radością możemy stwierdzić, że ta współ- 
praca powoli, ale widocznie rośnie na naszych 


oczach, wyrastą z dołu, od organizacji fa- 
brycznych. I faktem jest, że młodzież OM 
TUR-owa i ZWM-owa odczuwa potrzebę 


współpracy. Świadczą o tym liczne, wspólnie 
urządzane imprezy czy zabawy, jak np. zaba- 
wa wspólna w Konstantynowie, zabawa 
wspólna w. Opocznie, wspólna wycieczka” do 
Gdańska, czy zebrania aktywów ZWM i OM 
TUR w fabrykach łódzkich. 

W pracy codziennej, w dyskusji przyja- 
cielskiej zanikają różnice i tworzy się wspól- 
na więż, łącząca obie organizacje. 

Niedaleka jest chwila, gdy równym kro- 
kiem pomaszeruje w słoneczną przyszłość ca- 


ła młodzież polska — zjednoczona, jak nigdy 
dotąd. W. G. 


MOZNA TAAA WO TOWA 


Spalona — 


obóz hariu ducha i ciała miodzieży 


Spalona jest to małą wioska, o której ma- 


W Spalonej, na wysokim wzgórzu, w oto- 


ło kto wie, Jest ona położona koło Bystrzycy | czeniu lasów i zieleni stoi śliczny, dwupiętro- 


w górach, na wysokości ponad 800 m nad po-| wy budynek, 


w którym młodzież łódzkiego 


ziomem morza i znajduje się w odległości 4| ZWM-u spędza letnie urlopy. 


km od granicy czeskiej. 


Budynek jest szczupłv, pomieszczono więc 


Pobratymcza wizyta 


jugosłow an e gośćmi obozu 


Uczestnicy drugiego turnusu szkoleniowego 
obozu ZWM. w Kudowie zostali mile zaskocze 
ni, gdy przed ich budynek  zajechało auto, 
pełne nieznajomych ludzi, z okrzykiem „zdra 
wo”. 

To Jugosłowianie, należący do brygad pra- 
cy w przejeździe po Polsce przyjęchali w go- 
ścinę do ZWM=owców. 

Po ogólnym pełnym radości i śmiechu przy- 
witaniu, gości zaprowadzono na skromny 
ZWM-owski podwieczorek, w czasie którego 


szkoleniowego ZWM w Zutnie 


przygotowała kilka tańców i piosenek ludo- 
wych, które po posiłku zaprezentowano go- 
ściom. Jugosłowianie również nie pozostali 
nam dłużni i także odtańczyli kilka swych 
tańców narodowych i odśpiewali parę party- 
zanckich piosenek. = 

Z kolei nastąpiła ogólna zabawa, po której 
przy okrzykach na cześć Ludowej Jugosławii 
i Demokratycznej Polski oraz na cześć soju- 
szu dwu bratnich narodów, żegnani serdecz- 


nastąpiło nawiązanie znajomości i wymiana 'nie przez ZWM*owców, Jugosłowianie odje- 


adresów. 
W między czasie grupa naszych „artystów 


chali do Warszawy, by tam pomóc dźwigać 
z ruin naszą bohaterską stolicę, R. G. 


Umowa o współpracy ZWM i OM TU 


We wtorek 12 bm. odbyło się drugie wspól. 
ne zebranie przedstowicteli Zorządu Główne- 
go ZWM í Komitetu Centralnego OMTUR. Po 
wyczerpującej dyskusji, prowadzonej w at- 
mosterze szczerości t wzajemnego zrozumie- 
nia, ustalono wytycane umowy o współpracy 


Książka. którą warto przeczytać 
a A A 


między obů bratnimi organizacjami, 


Zebranie wyłoniło komisję dla ostatecz. 
nego zredagowania tekstu umowy. Natych- 
miastowe przystąpienie komisjł do pracy po- 
zwala się spodziewać, że w nojbliższym cza- 
sie umowa zostante podpisana. 
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Jak walczyli Z W M-owcy 


Na zebraniach naszych kół często padają 
pytania, dotyczące historii naszej organizacji, 
jej dziejów w okresie okupacji. Prelegenci 
wyjaśniają, jak mogą. Coraz bardziej jednak 
uwypukla się konieczność pełnego, fachowe- 
go opracowania historii walki ZWM z oku- 
pantem, z której mogliby korzystać ZWM-ow- 
cy. 

Dotychczas zmagania lat 1939—1945 są zbyt 
mało opracowane, jako temat literacki, czy 
historyczny. Dotyczy to szczególnie odcinka 
młodzieży, Na opracowania historyczne udzia- 
łu młodzieży w walce z okupantem, czy na hi- 
słorię ZWM będziemy musieli, prawdopodob- 
nie, czekąć jeszcze przez pewien okres czasu. 
Koniecznością doraźną jest jednak stałe przy- 
pominanie młodym o walce ich kolegów — 
choćby w formie literackiej, Nie wiele do- 
tychczas mamy tu do zanotowania i są to 
prace, drukowane prawie wyłącznie na ła- 
mach czasopism. 


Listy 


Bardzo ważną rolę może tu spełnić książ- 
ka pł: „Serce i granat”, wydana przez Spół- 
dzielnię Wydawniczą „Płomienie”. Jest | to 
zbiór wspomnień i opowiadań z czasów oku- 
pacji. Autorami zbiorka są działacze mlo- 
dzieżowi,-z którymi niejeden z nas zetknął się 
podczas pracy organizacyjnej. A bohatera- 
mi? Oddajemy głos Helenie Jaworskiej, któ- 
ra pisze w przedmowie: - 

„Bohaterami opowiadań (w większości au- 
tentycznymi, choć występującymi pod zmie- 
nionymi nazwiskami i pseudonimami) są chłop 
cy i dziewczęta z Woli, Powązek, Starego 


Miasta, ci, którzy zapisywali piękne karty 
walki naszej stolicy. Tematem jest ich ży- 
cie, 


* praca i walka, ich tęsknoty i dążenia, z 
których narodził się czyn zbrojny”. 
Bohaterowie opowiadań nie idą do walki 
ślepo, jak* „kamienie przez Boga rzucone na 
szaniec”. Idą uzbrojeni również w oręż ideo- 


logiczny, z jasną wizją Polski, o jaką walczą. 
— Polski, jaką my budujemy dziś. 

W książce poznajemy zarówno codzienne 
życie podziemne: naklejanie, kolportaż, zebra- 
nia („Fragment prologu” — Bogdana Czeszki) 
jak i akcja większa: „kolejówki” (Koniec po- 
gody Broszkiewicza), czy „Cafe Club" (Naro- 
dziny człowieka” Pytlakowskiego). Barwnym, 
żywym stylem pisane opowiadania wznawia- 
ją w naszej pamięci tak bogate we wrażenia, 
a tak niebezpieczne życie okupacyjne. Przy- 
pominają nam te sprawy, o których nie po- 
winno się zapominać nigdy. 

„Serce i granat” jest książką bardzo poży- 
teczną organizacyjnie, gdyż każdy ZWMeowiec 
powienien wiedzieć, jak walczyli jego kole- 
dzy, Jest przy tym wartością literacką i sta- 
nowi ciekawą lekturę. Dlatego też powinna 
ona znaleźć się w bibliotece każdego koła 
ZWM i powinien ją przeczytać każdy ZWM-o- 
wiec. Jerzy Feliksiak. 


zZz wczasów 


Odpoczywamy w Szklarskiej Porębie 


Aby wykupić bilet na autobus odchodzą- 


cy z Jeleniej Góry do Szklarskiej Poręby, 


trzeba mieć doprawdy silne nerwy. Czeka się 
godzinę w ogonku, by. dowiedzieć się wresz- 
Cie, że bilety „dopiero co” zostały sprzedane 
l trzeba czekać na następny samochód trzy go- 
dziny. Podobny tłok i nieład jest również na 
dworcu kolejowym i to należy do złych stron 
wczasów w Szklarskiej Porębie, 

Do złych stron należy również niewłaści- 
we skierowanie wczasowiczów. Prawie, że 
wszystkie instytucje skierowując proszą po 


prostu: „Dom Wypoczynkowy X w Szklarskiej 


Porębie", zapominając, lub nie wiedząc o tym, 
że istnieją trzy Szklayskie Poręby — Dolna, 
Srednia i Górna. Jedzie później taki nieszczę- 
śliwiec w pociągu i daremnie indaguje, gdzie 
ma wysiąść. (O „tubylca” znającego dobrze 
wszystkie domy jest dość trudno). Zdarza się, 
że wysiada później w Dolnej i jest zmuszony 
do odbycia 6-kilometrowej drogi do Górnej. 

To byłyby złe strony wczasów. Dobrych 
jest jednak bez porównania więcej, - Szklar- 
ska Poręba, znana w Polsce stacja klimatycz- 


no-lecznicza leży u stóp Karkonoszy w doli- 
nie rzeki Kamiennej na wysokości 500—900 m 
nad poziomem morza. Miejscowość położona 
jest na stokach górskich wśród pięknych la- 
sów świerkowych. Na wczasowiczów czeka 
tu cały szereg przyjemności. Przede wszyst- 
kim wspaniałe, tak potrzebne robotnikom po- 
wietrze, Można robić wspaniałe wycieczki 
Amatorzy sportu znajdą boiska i wode (natu- 
ralnie mówią tylko o sportach letnich, gdyż 
w zimę Szklarska Poręba — to wymarzone 
tereny narciarskie), 

Szklarska Poręba jest rzeczywiście piękna. 
Nic dziwnego wiec, że na każdym rogu ulicy 
znajdują się tabliczki, wskazujące drogę do 
przeróżnych instytucji, domków wypoczynko- 
wych. (Szkłarska Poręba ma ponad 120 domów 
wypoczynkowych, nie licząc hoteli}. Na uli- 
cach = * można przybyszy ze ws"”vstkich 
stron Polski. © dniu przeciętnego wczasowicza 
da się mało powiedzieć — każdy spędza go 
według uznania. 

Obecnie Karkonosze przeżywają swe wiel- 
kie'dni — 10-go rozpoczęły się „Dni Karkono- 


szy". Coprawda, nie rozpoczęły się one tak 
szumnie, jak fo było w programie: Miały być 
ogniska na szczytach, zejście w nocy ze Śnież- 
ki z pochodniami. Popsuł wszystko deszcz, 
Miejmy nadzieję, że jednak pogoda ustali się. 
A obecnie codziennie będzie inny „dzień” — 
„Dzień Cieplic" itd. „Dzień Szklarskiej Porę- 
by“ nastąpi 17-go. Przewidziane są wspania- 
łe atrakcje. 

Dla kogoś jednak, kto słale przebywa w 
zadymionym mieście, napewno wystarczającą 
atrakcją będzie wspaniałe powietrze i cudne 
góry. Ci, którzy mają możliwości wyjazdu, nie 
powinni się namyślać. Naprawdę, warto przy- 
jechać. 

Jerzy Feliksiak. 

Każdy, kto jest w Szklarskiej Porębie, po- 
winien zwiedzić hutę szkła „Józefina”, która 
może być przykładem dobrej fabryki — pro- 
dukcja przekracza plan, miła świetlica, ładny 
żłobek, dobrze rozwijające się organizacje 
partyjne i młodzieżowe (PPR 70 członków na 
150 robotników, ZWM — 20) 
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w nim tylko młodzież żeńską i zarząd obozu, 
a dla chłopców pod lasem rozstawiono 15 du- 
żych namiotów. Całość obozu może pomieścić 
ponad 250 młodzieży. Tam młodzież ZWM 
spędza wywczasy w ciągu sześciu turnusów, 
Ogółem skorzysta z wywczasów do 1500 osób. 
Dzień rozpoczyna się pobudką o godz. 7-ej 
rano, po czym następują ranne, 10-minuto- 
we ćwiczenia gimnastyczne. O godz. 8-ej — 
apel, następnie śniadanie. z 

Po przerwie o godz, 10-ej rozpoczynają się 
wykłady. Tematami wykładów są zagadnie- 
nią polityczno - wychowawcze, bądź z dziedzi- 
ny teorii marksistowskiej, bądź z zagadnień 
aktualnych. Po wykładach odbywają się gry 
i zabawy (sportowe) lub ćwiczenia śpiewu w 
połączeniu z marszem. Młodzież jest przy- 
wiązana do zasad demokratycznych, widać to 
nawet w drobiazgach. Jednak szkoda, że tak 
mało nauczycieli bierze czynny udział w wy* 
chowaniu młodzieży w ZWM w Spalonej. 
Wówczas młodzież skorzystałaby niewątpliwie 
o wiele więcej. 

Po obiedzie młodzież spędza czas w świet+ 
licy, wśród różnorakich gier towarzyskich lub 
na czytaniu prasy i książek. Odbywają się też 
wycieczki pod kierunkiem starszych osób w 
góry lub w stronę czeskiej granicy. 

Wieczorem po kolacji często urządzane są 
zabawy taneczne. 

Kończy się dzień apelem 
„Roty” o godz. 22-ej. 

Obozy dają bardzo dużo korzyści młodzte- 
ży, czy to pod względem państwowo - nauko- 
wym, czy zdrowotnym, czy też towarzyskim 

Kreń Włodzimierz 
Nauczyciel Państwowej Szko 
Przemysłu Artystycznego w Ł 
uł. Narutowicza 77 


Ziemie Odzyskane 
kipią pracą 


Szklarska Poręba, w sierpniu. 

Dyskutowaliśmy na temat zagospodarowa= 
nia Ziem Odzyskanych, udziału młodzieży w 
tych pracah i możliwościach awansu społecz* 
nego młodych robotników z Polski Centralnej 
na Zachodzie. Padały słowa, mówiąc o zna: 
czeniu tych Ziem dla Polski, o tym, co zdąży- 
liśmy zauważyć tu, w Szklarskiej Porębie. 
Jeden z nas rzucił uwagę, że w naszej miej- 
scowości nie da się spostrzec tego, że tu moż- 
naby raczej zastosować sloganowe twierdze- 
nie: „w pałacach fabrykantów wypoczywają 
robotnicy”, ale gdzież tu znaleźć przykład 
znaczenia gospodarczego, czy też przykład a 
wansu społecznego. Ktoś drugi wskazał mil 
cząco na kryształówą popielniczkę, znajdują: 
cą się na stole. Zrozumieliśmy się. „Państ 
wowa Huta Kryształów w Szklarskiej Pore 
bie”, Padło postanowienie. Pójdziemy zwie- 
dzić. Niech zobaczy łódzki włókniarz, czy 
śląski górnik, jak pracuje jego kolega — hut 
nik, a 4 

Poszliśmy. Patrzyliśmy, jak z piasku i do- 
mieszek powstają, po zawiłym procesie pro: 
dukcji, piękne kryształy. Podziwialiśmy świet- 
licę, której mogłoby pozazdrościć ZWM-ow- 
com.z huty każde łódzkie koło, i przedszkole, 
nie ustępujące niczym naszym łódzkim. Słu- 
chaliśmy słów, mówiących o pracy koła ZWM 
koła PPR (liczącego 70 członków na 150 Po- 
laków, pracujących w hucie), o przekraczani 
już przed rokiem planu produkcyjnego, © ren- 
towności fabryki. Rozmawialiśmy z robotni- 
kami, którzy mówili — U nas, w Szklarskiej 


i odśpiewaniem 


Porębie, wykonywamy ponad 100 procent pla- 


nu — z takim przekonaniem, że gdyby był 7 
nami ktoś powątpiewający o polskości i zdol- 
ności zagospodarowania Ziem Zachodnich, na- 
pewno musiałby zmienić zdanie. 

Żegnając się z naszym przewodnikiem, kol. 
Skrzyńskim, rzucamy pytanie: — „Jakie sta- 
nówisko piastujecie tutaj?” 

— Jestem przewodniczącym koła ZWM 1 
przewodniczącym Rady Zakładowej. 


Drugie pytanie, już bardziej niedyskretne: 

— Skad jesteście, kolego, i co robiliście 
przedtem? 

— Uczyłem się na tkacza u „Scheiblera” w 
Łodzi. Miałem jednak ciężkie warunki i Wwy- 
jechałem. T nie żałuję — dodaje po chwili. 

Odwiedziny w hucie są poza nami. Odwie: 
dziny, które potwierdziły, że robotnik pracu: 
je tu ofiarnie, że młody robotnik znajdzie tu 
polepszenie warunków bytu i awans społecz: 
ny. J. Feliksiak, 


Kronika 
Komu winszujemy 
Sobota 


18 sierpnia 1947 r; 
(Jacka- -Wyzn, j 


m, 


m. Kutna 


'— 0 i 


Telefony 


Pow, Kom. MO. — Nr 22 
ke Posterunek MO. — Nr 33 
tarostwo Powiatowe — Nr 81 
Prezydium Pow Rady Narod. — Nz 102 

zarząd Miasta Kutna — Nr 30 

traż Pożarna — Nr 41 j 
Urząd nie na — Nr 86 

ow. Zakład Elektryczny — Nr 32 
Irząd Zdrowia — Nr 91 = 
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ı Swieto Reformy Rol. 


, W dniu 6 września przypada trzecia 
rocznica dekretu. Polskiego Kemitetu Wy- 
uwolenia Narodowego ó reformie rolnej. 
Dla uczczenia tego wielkiego dnia wieś 
polska obchodzić będzie w dniu 7 wrześ- 
nia rb. (niedziela) święto Reformy Rolnej, 
które połączone będzie z tradycyjnymi do- 
żynkami. Głównym organizatorem "na te- 
renie całego kraju jest Związek Samopo- 
mocy Chłopskiej, który powoła komitety 
obchodu Swięta, W skład Komitetów wej- 
dą przedstawiciele Str. Ludowego i Zw. 


-T 5 Z — 


TND 


Młodzieży Wiejskiej „Wici“, Świeto ob- 


chodzone będzie nie tylko w gminach, lecz| kićm walk chłopa po 

, g s% 3 Pos 
i w więksżych grammadach, Główne uroczy- | Wieniem odwiecznej,krzówu: i 
stości odbśdą się w woj. gdańskim, wroc- | CIEM wźi polskiej na r 


ławskim i kieleckim. 
* à 
W związku ze Świętem Reformy Rolnej 
w dniu 7 września rb. Naczelny Komitet 
Wykonawczy Str. Ludowego wydał spe- 


cjalny okólnik do Komitetów Wojewódz- cji 


kich SL całej Polski, w 
czytamy: 


którym m. in. 


Łowicz 


„Paskarze ido 


Na wniosek Delegatury Komisji Spe- 
cjalnej w Łodzi osadzeni zostali w obo- 


„dzie pracy: 


t)Trzciński Tadeusz, zam. w Ziąbkach 
pow, łowicki za produkcję bimbru został 


(omunalna Kasa Oszczędności Nr, 43 | osadzony w obozie pracy na okres dzie- 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) — Nr 89 więcitu miesięcy. 


ZĘ Powiatowy — Nr 20 5 
Ibezpieczalnia Społeczna — Nr 34 
pteka „Pod Orłem“ — Nr 106 

iaka Suke. H. Walenta — Nr 7 
w mgr. Z. Chaciúskiej — Nr 52. 


PEN Adres Redakcji „Głosu Xot- 
mowskiego" Powiatowy Referat Koltury i Szłue 
ci, Kutno, ul. 29 Listopada 1, tel Nr, 17. 
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È 
Å. Prace elektryfikacyjne, prowadzone 
wa ter enie powiatu kutnowskiego, rozpo- 
f zely sie na większą skałę w roku 1946 1 
jak dotąd objęły swoim zasięgiem tere- 
hy czterech najpoważniejszych gmin, a 
ko: Kutno, Dobrzelin, Krzyżanówek 
i Dąbrowice, 
€ We wszystkich tych gminach zelek- 
trtyfikowano całkowicie 5 gromad i wsi 
raz jedną kolonię (Łąkoszyn). Ponadto, 
Kloprowadzeno prąd elektryczny do kilku 
szkół powszechnych i do Domu Ludowe 
o w Grzybowie. 
Cyfra pięciu gromad i wsi wydaje się 
na pierwszy rzut oka niepokaźną, Nale- 
ży jednak zdać sobie sprawę z faktu, że 
ja zelektryfikowanią tych kilku wsi, mu 
siano założyć ponad 17 kilometrów mo- 
wych linii przewodowych i wydatkować 
koło dwudziestu milionów złotych. 
; Zrozumiałą jest rzeczą, że własnymi 
liami, gminy wiejskie nigdy nie potra- 
yny zdobyć tak poważnych funduszów, 
pomocą przyszedł tu Skarb Państwa, 
który za pośrednictwem Banku Rolnego 
udziela gminom odpowiednich, długoter- 
śminowych kredytów. 
f Nowe roboty elektiryfikacyjne rozpo- 
zely się dniu 13 bm. na terenie następu- 
jących gromad: Kaszewy, Różany, Krzy 
żanów, Wały, Wojciechowice, Żakowice 
8 Pawłowice. Wszystkie te gromady je- 
szcze przed nadejściem zimy, otrzyma 
ja światło elektrtyczne. Koszty robót 
wyniosą ponad 16 milionów złotych na 
„co Bank Rolny udzielił gminom pożycz- 
"ke w wysokości 10 milionów złotych. 
| Równoczęśnie, jak już donośiliśmy 


przed kilku dniami, rozpoczynają się ro- 
boty 
Dąbrowice, Ostrówki i 


ciektryfikacyjne w  gromadach: 
Żakowice. Na po 


Czytajcie 


| „Głos Kutnowski“ 


| Dział egłoszeń: Piotrkowska 55 tet. 111.50 


M 
CENNIK OC*OSZEŃ Wydawnictwa „Głosu R obnlatczego” w Eodzł 
| Za tekslem; od 1—100 mum. zł 55 101 == 200 mm. zł 45, powyżej sł 80, Drobne za 


Z S W W EE O EE 
| Wydawca: Wol. Komitet PPR w Łodzi Komitet Redakcyjny. Red i Adm. 


2) Drazikowska Helena, zam. w Ziąb- 
kach pow Łowicz za produkcję bimbru 
osadzona W obozie pracy na, okres dwu- 
nastu miesięcy. 

3) Borowska Stanisława, zam. w Ziąb 
kach pow. Łowicz ża produkcję bimbru 

osadzona została w obozie pracy na o- 
krć sześciu miesięcy. 


krycie kosztów, które wyniosą 6.700.000 
złotych, zarząd gminy Dąbrowice otrzy- 
mać mra od skarbu państwa długotermi- 
nowa pożyczkę w wysokości 5. 000.000 
złotych. 

Każdy krok, zmierzający do upo- 
wszechnienia światła i sily elektrycznej 
na terenie wiejskim, posiada niezinier- 
ne znaczenie w życiii odrodzonej wsi 
polskiej. Bez ełektrtylikacji, nie jest do 


obozu pracy 


4) Podkońska Jadwiga, zam, w Sero- 
kach pow. Łowicz za produkcję bimbru 
osadzona została w obozie pracy na o- 
kres sześciu miesięcy. 

5) Danczak Anna, zam. w miejscowo- 
ści Kuczków pow. Łowicz za produkcję 
bimbru osadzona została w obozie pracy 
na okres pięciu miesięcy. 

6) Majewska Stanisława zam, w miej- 
scowości Skaratki pow. Łowicz za pro- 
dukcję bimbru osadzona została w obo- 
zie pracy na okres sześciu miesięcy. 

7)Stetfaniak Mateusz, zam, w miejsco 
wości Drzewce pow. Skierniewice za pro 
dukcję bimbru osadzony został w obozie 
pracy na okres dziesięciu miesięcy, 
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owiat kutnowski elektryfikuje sie 


pomyślenia nowoczesna wieś i jej roz- 
wój gospodarczy i kulturalny, To też z 
uznaniem należy powitać wszelkie po- 
czynania, które: zmierzają do odrobienia 
długoletnich zaległości i zacofania. Za 
eiektrylikacją podąża  radiofonizacja, 
czytelnictwo, rozwój, życia świetlicowe» 
go i to wszystko co Sprawia, że „zabiła 
deskami wioska” polska, zaczyna. zwoł- 
na należeć do zamierzchłej przeszłości. 


interpelacije naszych Czytelników 


Wędrówka za pi 


Towarzyszu: Redaktorze! 

W dniu 11 bm. nagle zachorowała mi 
Żona, ułegłszy atakowi paraliżu połowy twa- 
rzy i części ciała, Wezwany lekarz Ubez- 
pieczalni przepisał żonie dziesięć zastrzyków, 
niających uśmierzyć bóle. Z receptą w ręku 
udałem się do apteki, gdzie mi oświadczono, 
że lekarstwa dać nie mogą, gdyż recepta - jest 
niewyraźnie napisana. Kiedy to samo oświad 
czóno mi w dwóch kolejnych apłekach, uda- 
łem się napowrót do ubezpieczałni, gdzie po 
pewnym czasie (nie obyło się bez małej awan 
tury) receptę lekarz przepisał, Tym razem o- 
świadczona mi w aptece, że receptę, owszśm, 
przeczytali, ale takiego lekarstwa nie mają 
na składzie. Doprowadzony do rozpaczy, po* 
wiedziałem wręcz obsługującej mnie pani w 
aptece przy ul. marsz. Stalina tł: „To chyba 
półdę do Komisji Specjalnej, może tam lekar- 


Ujęcie młodego wykolejeńca 


Młody, 12-letni Edmund Zajączkowski 
pochodzący z okolic Częstochowy, w 
czasie wojny stracił oboje rodziców i 


biąkał się po całym Kraju, żyjąc z żebra 


Inym lekarstwem 


stwo się znajdzie”. Wtedy paniusta zmiękła 
i oświadczyła, że ma na składzie jeszcze ezte- 
ry takie zastrzyki, a pozostałe hędą z koñ- 
cem tygodnia. 

Następnego dnia posłałem córke z recep- 
tą na te same zastrzyki, ale napisaną tym 
razem przez ptywatnego lekarza. I o dziwo, 
córka moja za kilka minut przyniosła mi le- 
karstwo, kupione za gotówkę w składzie ap" 
lecznym przy ulicy Kilińskiego 1 (wł, A. Wa 
lenty), za którym ja uganiałom sie hezskiu- 
tecznie wczoraj przez całe popałudnie, W te; 
eż aptece oświadczyła mi paniusia na dzień 
przedtem, że po takie zastrzyki trzeba je- 
chać do Łodzi lub Warszawy, 


A 


A. S. 
Strażnik prezmysiowy 


(nazwisko i adres znane 
redakcji). 


C— o 


„Reforma Rolna jest zw” í 
| 


pchnięs 

e ('e$ierozwo 

ju gospodarczego. É> na Reina jest 
nieodwracalnym proce: n. przekreślą= 
jącym raz na zawsze r: huby wielkiegć 
kapitału i rodzimego v :!ocznictwa na 
powrót władzy obszarnxów: Dzień 7 
września jest wiel im dniem demokra- 

ludowej, opartej o scly 


sojusz To- 
botniczo-chłopski: . 
Str, Ludówe perua radykalno- 
chłopska oraz spadkobierca grup pólitycze 
nych chłopskich „które najsilniej zawszę 
broniły interesów wsi polskiej i nieustęp= 
liwie domagały się naprawienia odwiecze 
nych krzywd chłopa przez realizację re- 
formy rolnej, weźmie udział w tegorocz= 
nym święcie w całej rozciazłości i całkos= 
wicie popie wysiłki miejscowych zarząs 
dów Zw. Samopomocy Chłopskiej w ich 


jaka 


przygotowaniach. 4 


W tym celu, Naczelny Komitet Wykoż 
nawczy Str, Ludowego poleca wejść przeds 
stawicielom odpowiednich 
wych do Komitetów Obchodu Świeta Re 


x 
władz terenos) 


formy Rolnej. W dniu 7 września wszyscy 


członkowie i sympatycy SL winni 
w zwartym szeregu pod zielonymi 
darami', è 


sztane 


Okólnik podpisali przewodniczący NKW. 
SL Baranowski i sekretarz Korzycki, 
AESAAT ALOAN TEETE TATORT ONEEN EREE 


Kronika teatralna 


Teatr Aktorów w Sopocie wystawił aeta 
Niewiarowicza pts 


nych w reż. H. Hałacińskiej, 


stanąć 


„Kochanek ta ja" z T, àn] 
drzejewskim i H, *Rómanowską w rolach głów=d 


WONI p 


Gie «Pig: > 


— Pańska żona jeszcze na wywczasach?, 


niny 1 kradzieży, Naturalnie, znaleźli się | przestępców, trudniących się okradaniem 


koledzy, którzy potrafili namówić chłop- 
ca do bardziej intratnego procederu, 
wciągając go do bandy młodocianych 


Łe sportu 


W niedzielę, dnia 10 sierpnia odbyły się 


ną Stadionie Miejskia w Kutnie towarzyskie 
zawody piłki nożnej pomiędzy K.SZ.W.M. a 
KE OM TUR. Po natatae I siofjacej na 


niskim poziomie, grze, spowodowanej częś- 
ciowo rozmokłym boiskiem, zawody zakończyły 


się wynikiem nierozstrzygniętym 1;1, Do prze 
twy Ol. 
Sędziował ob. Jasiński. 
a g 
Gimnazjalny Kłub Spottówy „Miś“ bawił 


Łęczycy, rozgrywając z tam- 
ostalni swój mecź o mi- 


w niedzielę w 
tejszym T.U.R.-em 


Konto PKO VU — 1505. 


Mecz ten zakończył się 
zasłużonym zwycięstwem drużyny szkolnej 
wynikiem 2:0, do przerwy 1:0. Gra, mimo ba- 
jor wody widniejacych dość gęsto na boisku, 
prowadzona była w dobrym tempie i na dob- 
rym poziomie. Miś nie potrafił uwidocznić 
cyfrowo swojej przewagi na skutek dobrej 
obrony Łęczycy. Obie bramki dla zwycięz- 
ców strzelił Stoliński J. Sedziował ob. Krauze. 

W ten sposób G.K.S. Miś zdobył miskrzo- 
stwo klasy „C“ mając na 10 gier 20 punktów 
y stosunek bramek 28:4 i zaawansował tym 
samym do Klasy B. 


strzostwo klasy „C“, 


Łódź, Piotrkowska 86. Telefony: Redakior Noczeiny 215-14. Sakra tario? 21. Radakcja: nocna 172- y 
Zokł Graf. Sp. Wyd. „Łódzki Instytut Wydowniczy”: 


kaściołów, Bandą ta 
w krótkich odstępach czasu z miejsca na 
miejsce i odwiedzając kościoły, potrafi- 
la sprytnie dokonywać kradzieży drogo- 
cenych wotów kościelnych, kosztowno* 
ści, dywanów itd. ją 

Wszysscy członkowie tej bandy JAstać 
li stopniowo ujęci przez organa MO i o- 
sądzeni w areszcie, Najdłużej błakał się 
Zajączkowski, którego w dniu 9, VIL 
s, zupelnie przypadkowo patrol milicji 

Kutnie, Chłopak w.czasie przesłucha= 
nia wygadał się kim jest ! przyznał się 
do swoich złodziejskich wypraw. Osa- 
dzony w areszcie, czeka obecnie na rože 
prawę sądową, 


przenosiła się 


+ 


ŻĘ 


i — 017306 
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W tekście: od 1—100 mm. zł. 50. 101-—200 mm. zł $9, powyżej zł 70, 


jedno 21 owo: poszukiwanie rodzin zł 20, handlowa (le kurze, kupce I 


poszukiwanie pracz zł 10, W niedzielą i świąla 30% drożsk 


sprzedaż) zł 25, zguby zł 28 
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PRZYGODY 
Poci typków z Ban.aluki 


„0. Stary Fiioł jako żywo 
Wszedł do knajpy wypić piwo, 
Aż gruchneęło w całym mieście, 


te. antałków wypił dwieście, 


U 
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M. Mały Kajtek miał ochotę 
Zwiedzić miasto na piechotę, 
(Zdrowe nogi miał widocznie) 
*wiedził fabryk sto i Stocznię, 


82. Wypytywał sie o pracę į płacę, za- 
przyjaźnił się z robotnikami. Przeko 
nał Się, że obok wielkiego bogactwa 
jest w mieście tym wiele niedostat- 
ku į nedzy, Ponadto zwiedził on sze 
reg dzielnic tego wielkiego miasta. 
Był w dzielnicy Pionie chińskiej, 


murzyńskiej i t. d, j t. d, 
17x600 względnie 


OPON x700 5 sztuk 


kupię natychmiast 


Wiadomość Biuro Ogłoszeń „PRASA“ 
Łódź, Piotrkowska 55 


DYZURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują następujące apteki: 
Krasińskiej (Jaracza 32) Wagnera (Piotrkow 
ska 67), Pytla (Kopernika 26), Kohna {Plac 
Kościelny 8), Hamburga (Główna 50), Grosz- 
kowskiego (11 Listopada 15), Raczyńsxiego 
(Katna 54), Jarzębowskiego Ruda Pabianfcka 


[wych odbył się mecz bokserski Polska — 
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Ze Ze sportu 


Dziś otwarcie 
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igrzysk Włókniarzy 


Nr. 223 


Eliminacje rozpoczynają sę na wszysikich ko skach łódzkich 


Przez cały dzień wczorajszy zjeżdżali się 
do Łodzi zawodniczki i zawodnicy z całej 
Polski, biorący udział w ogólnopolskich i- 
grzyskach sportowych pracowników przemy- 
słu włókienniczego. Wieczorem ulicami mia- 
sta przeszedł capstrzyk i przedefilowały klu- 
by włókniarzy środowiskami, jakie reprezen- 
tują z orkiestrą na czele. Dzisiaj rozpoczyna 
się już dzień pracy, walka o każdy centy- 


metr i sekundę. 


Nawet ulewny deszcz nie potrafi odstraszyć 
od piłki zapalonych piłkarzy, Właśnie podczas 
takiego ulewnego deszczu odbywał się mecz 
pomiędzy. pracownikami produkcyjnymi a dy- 
rekcją Państwowej Fabryki nt Nr 2. 
Zwycięstwo odnieśli „producenci” 


LEKKAATLETYKA 

Zacznijmy ad lekkoatletyki. 
będzie około 600 zawodniczek i zawodników, 
Najliczniej reprezentowany będzie tutaj Sos- 
nowiec (ponad 100 zawodników). W konku- 
rencji żeńskiej program lekkoatletyczny przed 
stawia się następująco: 

1. Bieg na 60 metrów. 

2. Bieg na 10 melrów. 

3. Bieg na 800 metrów. 


0! 


Od lewej: "naczelny dyrektor fabryki ob. 
Lewandowski w roli obrońcy. Bramkarz dy- 
rekcji nie miał ani chwili odpoczynku. Pomoc 
sanitarna nie próżnuje. A oto walka obu dru- 
żyn na boisku zalanym wodą. 


Program Zawodów Spółdzielczych 


Dzisiaj mecz Tęcza (Kielce) — Reprezentacja SKS 


Dzisiaj rozpoczynają się również Ogólno- 
polskie Igrzyska Sportowe Spółdzielców. 

Program dnia dzisiejszego przedstawia się 
następująco: 

Boisko ŁKS-u godz. 9 — 13 . Zawody lekko 
atletyczne kobiet i mężczyzn. 

Basen ŁKS-u godz. 9 — 13, 
wackie, 

Korty tenisowe ŁKS-u godz. 9.30 — 12-ta. 
Zawody tenisowe. 

Boisko ŁKS-u godz. 16 — 17. Finały za- 
wodów lekkoatletycznych. 

Boisko ŁKS-u. godz. 16,45. Defilada wszy- 
stkich uczestników Igrzysk. 


Z Festivolu w Pradze 


Zawody pły- 


| Łódź, 


Boisko ŁKS-u godz. 17.30, Mecz piłkarski 
Tęcza (Kielce) — Reprezentacja SKS, 

Na prowincji w dnin dzisiejszym odbędą 
się następujące mecze piłkarskie reprezenta- 
cyj spółdzielczych: 


W Zduńskiej Woli godz. 10.30 Wrocław— 


Gdańsk. 
W Sieradzu godz. 
ne. 
W Ozorkowie godz. 10.30 Warszawa — 
Wałbrzych, 
W Zgierzu godz. 10.30 Olsztyn —. Kraków. 
Pabianicach godz, 10.30 Katowice — 


Pięściarze kiją Węgrów 9:5 


W Pradze w ramach zawodów festivalo- 


Węgry. Zwycięstwo 9:5 odnieśli Polacy, 


Wyniki walk były następujące: waga mu-|dzie Kosmillera 


sza Szentag (Polska) pokonał Podrepseka (W.), 


techniczne ik. 6, w półśredniej Kossowski 
(Polska) ' zremisował z Gutskym (W.), w Śre- 
drffej Ambroz (Polska) znokautował w II run- 
(W) w półciężkiej Kehier 
(W.) znokautował w II rundzie Kaczmarka 


w piórkowej Sieradzan (Polska) pokonał Wall] (Polska), w wadze ciężkiej zdobyliśmy pun- 


nera: (W.), w lekkiej ii A (w.) 
Baranowskiego (Polska) w 


zwyciężył | kty walkowerem. W wadze koguciej spotka- 
rundzie przez nie nie odbyło się. 


Słartować tuf 


4, Bieg sztafetowy 4x100. metrów. 

W konkurencji męskiej oglądać będziemy: 
1. Bieg na 100 metrów. 

2. Bieg na 200 metrów. 

3. Bieg na 800 metrów. s 

4, Bieg na 1500 metrów, 

5. Bieg na 3.000 metrów. 

6. Bieg sztafelowy 4x100 metrów. 

7. Sztafeta olimpijska (100x200x400x800 m). 
8, Rzuty: dyskiem i oszczepem, pchnięcie 


9. Skoki: w dal, wzwyż i o tyczce. 
Eliminacje w lekkoatletyce odbywać się 
będą na boiskach Wimy i KP Zjednoczone. 


PIŁKA NOŻNA . 


Dzisiaj startują również do boju piłkarze. 
Piłkarze walczyć będą w trzech grupach: 1 
drużyny A klasowe, 2) reprezentacje okrę 
gów i 3) juniorzy. 

W grupie klubów A klasowych walczy 
Legia (Krosno) biorąca udział w rozgryw- 
kach o wejście do klasy Państwowej, oraz z 
drużyn łódzkich KPZjednoczone. W klasie 
A grać będzie 8 drużyn, w grupie reprezen 
tacji okręgowych 11, w grupie juniorów é 
drużyn, 

Rozgrywki we wszystkich trzech grupack 
odbywać się będą systemem pucharowym na 
boiskach KP Zjednoczone, Wimy i ŁKS-u. 

Jhiorzy grać będą na boisku KS Ognisko 
przy ul. Tylnej. 

BOKS 

Ciężką i daleką drogę do finałów będą 
mieli bokserzy, a zwłaszcza ci najłżejsi. W 
wagach ciężkich tłok jest mniejszy. Ogółem 
zgłoszonych jest tutaj ponad 200 zawodników 

Przedboje odbywać się będą jednocześnie 
na dwóch ringach na boiskach KS Tęczy i 
IKP. Finały odbędą się na stadionie ŁKS-u 
lub w hali Wimy. 


PŁYWANIE 


Miłośnicy sportu pływackiego będą miel. 
tę wygodę, że nie będą potrzebowali biegać 
na różne, odległe nieraz od siebie boiska, — 

gdyż wszystkie konkurencje odbywać się bę. 
dą na pływalni KP Zjednoczonych. 1 

W programie zawodów pływackich prze- 
widziane są: 

Dia kobiet: 

1) 50 metrów st. grzbietowym 

2) 100 metrów st. dowolnym. 

3) Sztafeta 4x50 m. 

4) Skokf z trampoliny, 

Dla mężczyźn: 

1) 50 metrów st. grzbietowyte 

2 100 m. st, dowolnym. 

200 m. żabką zrńieńny. 

5 Sztafeta 4x100 metrów, 

Do zawodów zgłoszono 50 kobiet 
mężczyzn. 


irg 


GRY SPORTOWE 
Eliminacje w grach sportowych jak ko 


10.30 Lublin — Zakopa- |szykówce, siatkówce i szczypiorniaku rozpó- 
|czną się również w dniu dzisiejszym i odby- 


wać się będą na wszystkich niemal boiskach 
fabrycznych. 
Zgłoszonych tu jest około 20 drużyn żeń 
skich i męskich. 
„TENIS 


Pozostali jeszcze tenisiści, Rozgrywki swo: 
je (tylko gry pojedyńcze kobiet i mężczyzn) 
w zależności od ilości zgłoszeń rozpoczną się 
eliminacje dziś, lub jutro na boisku Wimy. 


Carnera stchórzył... 


Mistrz świata wagi ciężkiej w boksie, Jot 
Louis, zaproponował spotkanie pokazowe ‘ol 
brzymowi włoskiemu i b. mistrzowi świata — 
Primo Carnerze. Mecz ten miał być rozegra: 
ny w Madison Square Garden. Mimo b. Ko- 
rzystnych warunków finansowych — Włoch 
odmówił 


Ładne horoskopy 


Jak wiemy, najbliższym spotkaniem mię- 
dzypaństwowym naszych piłkarzy będzie mecz 
z Czechosłowacją w Pradze dnia 31 bm. 

Co o tym spotkaniu myślą Czesi donosi 
„Sport” katowicki, który przeprowadził roz- 
mowę telefoniczną z prezesem Cz. Z.P.N,, p. 
K. Valousek'iem. 

— Na mecz z Polską — oświadczył p. Va- 


lousek wystawianiy nasz najlepszy garnitur. 
Polski footbal cenimy bardzo wysoko (!) i do- 
brze pamiętamy nasz mecz międzypaństwowy 
o mistrzostwo świata w Warszawie w 1934 
roku, kiedy to jedenastka czeska odniosła 
ciężko wywalczone: zwycięstwo 2:1, 
— Znamy również dobrze wyniki, jakie 
drużyny polskie uzyskiwały w roku ubiegłym 


Rie zmarnujmy okazji 


Obecność w Moskwie dyr. PUWF, i PW 
inż. T. Kuchara, stała się wspólnym mocnym 
i cennym ogniwem, które powiązało sport pol 
ski z bratnim sportem radzieckim. Pierwszy 
prawdziwie poważny i planowy kontakt zo- 
stał nawiązany, Dyr. Kuchar przeprowadził 
szereg rozmów z przewodniczącym Między- 
związkowego Komitetu do Spraw Wychowa- 
nia Fizycznego i Sportu Romanowem i zostało 
postanowione, że rozwój stosunków sporto- 
wych między Polską i ZSRR opierać się bę- 
dzie ną corocznie ustalonym kalendarzu spor- 
towym. 

Kalendarz ten ustalać będzie Komitet do 
Spraw W, F. i Sportu w ZSRR, wspólnie z 
PUWF i PW, jako reprezentantem całokształ- 
tu sportu polskiego, zrzeszonego w KCZZ, Zw. 


wych i związkach sportowych. 

Ponieważ do końca sierpnia, PUWF i PW 
ma przedłożyć swe wnioski odnośnie spotkań 
w Polsce-w roku 1948 — wyżej wymienione 
organizacje i związki proszone sa, aby dö 
dnia 20 sierpnia hr. przedłożyły Państw. U- 
rzędowi WE i PW swe propozycje dotyczące 
nawiązania kontaktu ze sportem radzieckim 
na rok 1948, określając daty'i program kon- 
kurencji, mających odbyć się w Polsce. Ko- 
mitet do Spraw WF i Sportu przedłożył ze 
swej strony „ropozycje, dotyszące spotkań 
na terenie ZSRR. 

Organizacje i związki, które do tego ter- 
minu nie przedłożą swoich propozycji — nie 


Samop. Chłopskiej, organizacjach Arai 
będą uwzględniane w kalendarzu na rok 1948. 


i bieżącym z drużynami zagranicznymi. Zna- 
my wyniki polskich kolejarzy w Budapesz- 
cie (1). j 

— Skład nasz nie wyobrażam sobie, aby 
się różnił wiele od składu, w którym pokona- 
liśmy ostatnio Jugosławię, oraz zremisowaliś- 
my z Danią. w Kopenhadze. 

Ładne horoskopy, Co?... 


————— 


We bieżmi i rzuutmó 


Finlandia — Dania 118:84 


W Kopenhadze został rozegrany międzyna- 
rodowy mecz lekkoatletyczny między Finlan- 
dią í Danią, zakończony zwycięstwem Finów 
w stosunku 118:84 pkt, 

Na meczu tym osiągnięto kilka dobrych 
wyników, z których na wyróżnienie zasługu- 
je czas Fina Heino na 10.000 m 30:07,4, 
czas Fina Suvivuo’ w biegu na 110 m przez 
płotki — 14,7 sek, i czas Heino na 5 km — 
14:33,6. 

Pozostałe wyniki =t*ł" rą' dobrym pozio- 
mie europejskim. 


